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Nie z a m ów io ne  przez  R e d a k c ję  r ęk o p i s y  b ę d ą  z w r a c a n e  
a u to r o m  j ed y n ie  przy d o łączan iu  p o r t a  zw ro tn e g o .  P r e n u m e r a t a  
m ie s ię c z n a  6 . —  z ł. ,  z  odnoszen iem  do domu 6 .5 0  zł .  W Rzeszy 
z d o p ła t ą  p o r t a  7 .5 0  zł. W Gen Gub ty lk o  p r e n u m e r a t a  przez 

urzędy  p ocz to w e.  Konto czek o w e:  W a rs z a w a  65 8.

urzenia Kremla w sprawach polskich:

Powołanie rzędu 
konkurencyjnego.

Opinja Moskwy o przeszłości politycznej emigrantów.
® 2 okJ , ° l 24 stycznia. Specjalny korca- tor' i odpowiada: „.Ten jeden wszystko u-pondent agencji „Reutę ‘ w Moskwie do. 

nosi, łe  władze sowieckim są zdania, i ł  An­
glia i Stany Zjednoczone musiałyby lepiej 
Zrozumieć wagę zagadnienia, kto pmiinlcn 
reprezentować interesy polskie, jeżeli pra­
gną brać udział w załatwieniu problemu 
polskiego. Ja k  stwierdza w dalszym ciągu 
doniesienie*, ambasador amerykański ot. y. 
ma! w tel sprawie -talkiem dokładne wyla- 
śn*enia. Rząd sowiecki ń rz y  so.h>e w r r-": w 
dz:* utrzymywać „tiobre stosunki" z Pola­
kami, nie pragnie i*-fnak , nawiązywać sto­
sunków z ludźmi, których przeszłość poli­
tyczna p iln u je  iako wrogów Związku So. 
wieckiego*'.

Podano z Londynu. żo Eden kategorycz­
nie zażadał od polskiego rządu em igracyj­
nego. by ten na przyszłość powstrzymał sio 
od jakiegokolwiek f ic ;alnego zaircia sta 
nowiska lub też składania oświadczeń w 
spraw ie  granic polsko-sowieckich, by tern 
samem ire  drażnić jeszcze w większym s to ­
pniu rządu sowieckiego.

W  związku z tern żądaniem anglel- 
skiem doszłi w łonie polskiego rzą­
du emigrrcyin-go do znacznych nie­

porozumień.
Jeden z członków rządu. Romer, spotkał 

się z oporem większości .swych kolegów ga­
binetowych, którzy w braniali sit; zadość 
uczvnić wezwaniu Anglji.

W  sposób przejrzysty poucza angielska 
p rasa  swoich czytelników, że sic już nie o- 
plaoa. wonee^ preten.syj polskich emigran- 
+óv, nonicra" ich wobec Unii Sowieckiej 
lub też s tarać  sie pretensje te przeforsować. 
S wierdza też m. in. ..New S 4atesman ano 
Nasion11 7,.i sens sowieckiego stanowiska 
wobec Polaków jest jasnym.

Stalin uważ« Polsko ra swoią Merą 
interesów,

, które j ma prawo kształtować przyszłość. 
M ocarstwa zfmhodnie powinny pr^edewszy- 
at>icm uzna", że ęo—f<-cKa ie jł n*«-
zaprzeczonem I przodu* ncem mocarstwem 

rałei Eurnpi>' -hn''p pi od 'nona Bał­
ty ',k'*n«ł aż no R.zHf-fiy*1 asiłoTr- .̂
nie zaatakowania tego przodującego stano- 
W‘ --d«tr ‘cza tv|t-n ieszcze wiecei S nwie- 
tv, W  takich warunkach ii>«* naimaarz«',sTv 
kum rtnrldpwania zabiegów, jakie Unia 
So«*‘ >rVa fTyni- 

„New S ta t-sm an  and Nasion" nisze w 
zwinzku ze stosunkami anglo-sowieekiemi. 
że zgodnie z orawnmi obn^iazuioccTci 
wszvstkie w elkie mocarstwa, również 
U n ;a ^owieclj-a ..chronić** musi swe granice 
zachodnie. Wielka Rrvfanm  7n«nJn!czc n ;c 
Tlle może .oipć n r-w tw kn temu. g tv ż  podob­
nie iak i S tanc  ^icdnocycnp rŁn.atpm-nn ona 
tak cnmn w odnipaipoMi do wtaanypt1 gra- 
nip. Moalrwa niewstniiwip zaimuje słuszne 
etanowialro w mnipmanin. że

oolrki rzarf en'ifirar” ,nv zamierza 
przv n-na^cht ml.
n l s ł a t z ^ a  zn-aw ja n -a n l”Tjlvrh

przeoltannać dei>ił» W niorknń-znnnść.
Mr. TT i il 1 winien bvć wdzipcznr Metskwie 
za te>. żp odrzuciła ona oośrcUnic*wo amc. 
rvhaćaT-ip ty znlaitripuju nroblcmów gr„ui- 
e^nych. P ann ie  tu noglad. żp obpcnip Mo- 
nkwa nosi sie z zamiarpm powołania rządu 
koni-urpnpyinPETo 

7.a fasado JŁłjflikt" •»"nn',>ziipgn m7grv
W a  s i p  -  ł a b  n i a z p  — c d p h s z y  i
f u n d o m P r i i p 1 „ i p i a w  l-nnfi;Vt n> a n m v c h  s z p  . 
r p o - n e b  p o l s k i c h  ' P i a i n n  r o d  z '  z a ^ o m  o o l  
a t - i m  p l p m p n * ° m  l e w O - n w w n  w  (i v ’ n „ m r  
p r n - * r i n v m .  a h v  7f ) i e l v  s i l n e  s t a n o w i s k o .  
. T n - t c l :  p i d s b a  i p w i c a  n i p  z d o l t c d z i p  z  p o w r n  
t p r u  a w p i  n i p 7p o i l a t o ś p i  w  t a  k i  t o  r t t / i p  o r z p -  
gra -

^ T j p i p  a n r f  T M p , ł  o ś w i a d c z a ,  ż p  w  n n w v m  
B u r o o p t a k i m  " o i - f s c g m .  ' a 1- s c h i p  <ro n ’ -z c d  
« t a t v m ' n  a l i a t i c i  P o a i a  S o w i e c k a  o J - d R ,
wielka role .Tak ipiionir łn rela łi-d.-ie wy­
gląda" zalety w uoclt-ioi mier7P od stosnn-
kótr j-.„-!c..t-n Tłnlcl;iph

O tyle iest obecny konflikt , tylke 
sporem dwóch n-r orf wości 

o granice"
Jak  ic konsekwencjo wynikają  z dmy li 
czasowego biegu sitraw w stosunku io Ro­
s ji  Sowieikiej i Polski — zapytuje „Specta-

chyli ący fakt, że ani sami Polacy, ani 
reż żadne inne mocarstwo nie może Rosji 
Sowieckiej przeszkodzić ustalić polsko-so­
wieckich grauic, jak ie  im sie spodobają. 
Anglji i Stanom Zjednoczonym nie pozo­
stanie nie innego, jak  tylko zaofiarować 
swoje usługi pośrednictwa, jednakże bes 
wy.j-\ua poza pewien określony punkt.

Agenci sowieccy wykorzystuję 
błędy aljantów.

Lizbona, 24 s ty c zn ia . Z k o m e n ta rz y , p u b lik o ­
w an y ch  p rz e z  p ra sę  a m e ry k a ń s k ą  n a  te m a t k o n ­
fe re n c ji  m ięd zy  C h u rc h ille m  a de G au llem  w y ­
n ik a  je d e n  szczegó ł z c a łą  d o k ła d n o ś c ią : A m e­
ry k a  i A ng lja  n ie  są  łu b ia n e  w  k o ła c h  p o lity c z ­
n y ch  A fry k i P ó łn o c n e j.

S tw ie -d z a  to p o lity k  z a g ra n ic z n e g o  d z ie n n ik a  
, ,P ;a r :o  da M a n h a “, o św ia d c z a ją c , że n ie  tn ó żn a  
co do tegó m ieć  n a jm n ie jsz e j  w ątp liw o śc i, że ze 
z m ia n y  te j  k o rz y s ta ła  w y łączn ie  ty lk o  p o lity k a  
so w ieck a . A genci sow ieccy  sk rz ę tn ie  w y k o rz y ­
s ta li  b tęd y  d y p lo m a ty c z n e , p o p e łn io n e  p rz e z  A n­
g lik ó w  i A m ery k an ó w . O p in ja  p u b liczn a  A fry k i 
p ó łn o c n e j u p a tru je  w  U trji S o w ieck ie j tę  p o tęg ę , 
u k tó r e j  sz u k a  się  o p a rc ia  w ce lu  u n ik n ię c ia  n a ­
c isk u , w y w ie ran eg o  p rzez  a n g lo -sa sk ą  d y p lo m a ­
cję . O dnosi s ię  je d n a k  w ra ż e n ie , ja k o b y  sp ra w y  
łe z b ieg iem  c z a su  d o k o n a ć  m ia ły  dalszeg o  je s z ­
cze z a o s trz e n ia .

Zwarty front serc i dusz.
Kraków , 24 sty czn ia , 

(tp) Dzienniki sowieckie zamieściły na swych 
lamach szereg listów, pisanych rzekomo przez 
Polaków , L is ly  te zawierają prośbę skierowaną 
pod adresem U n ji Sowieckiej, by ta roztoczyła 
„opiekę nad narodem polskim".

Społeczeństwo polskie z w ielką uwagą śledzi 
rozwój wydarzeń na arenie politycznej. Wszyscy 
zdają sobie doskonale sprawę, że w  rozgrywkach 
m iędzynarodowych czynnik polski odgrywa nie-

G c iu ia ln y  marszałek polny Koninie! (n a  lew o) 
z głównodowodzącym na zachodzie generalnym 
marszałkiem polnym Rundsledt (n a  p raw o) w  
czasie konferencj: odbytej w  zw iązkuj-sj in sp e k c ją  

obwarowań na zachodzie Eu iopy .

Wysokie straty Stanów Zjednoczonych
Berlin, 24 stycznia. Amerykański minister 

wojny Stimson podał ostatnio oficjalnie 
ogólne straty amerykańskich sił zbrojnych, 
poniesione do 23 grudnia z. r. na 105.229 lu­
dzi. 16.831 żołnierzy poległo, 38.916 odniosłe 
rany, 24.067 zaginęło, a o 25.415 żołnierzach 
wiadomo, że dostali się do niewoli.

W obliczu cieżHch s tra t,  jakie niemiec­
kie i japońskie  siły zbrojne zadały Amery- 
kai om na polach watki w Tunisie, na Sy- 
cylji i w południowych Włoszech, jak  rów­
nież w czasie zaciętych walk na obszarze 
oceanu Spokojnego, nasuwa sie mimo woli 
wrażenie, że cyfry przytoczone przez Stim- 
sona są conajmniej silnie upiększone. Na 
cyfrze rannych Ja  sie to wykazać bez więk­
szego trudu. J a k  wykazuje s ta ie  doświad­
czenie. ogólna cyfra s tra t  w rannych wy­
nosi zwykle k ilkakro tną  wysokość reszty 
s tra t  S tra ty  w rannych i chorych można 
ogólnie przyjąć jako  conajmniej dwu lub 
trzykrotnie wyższe od s tra t  pozostałych. 
Jeżeli sie wiec przyjmie, że cyfra  la jest 
tylko dwukrotnie wyższa od reszty łącz­
nych s tra t ,  to otrzyma sie wówczas cyfrę 
H32.62Ć żołnierzy, którzy stali sie niezdolni 
dn walki wskntek ran lub chorób.

Dane Snm sona odnoszą sie wiec mewąt- 
pliwie tylko do tych wypadków, w których 
żołnierze wskutek ciężkiego pószwankowa- 
nia na zdrowiu stali sie zupełnie niezda'ni 
do udziału w wojnie. Amerykański mh,- 
ster wolny zatafa wi ęc fakt, że conajmniej 
86 do 96.606 ctłunków amerykańskich sił 
zbrojnych przebywa w lazaretach tern 1 a- 
metn na krótszy lub dłuższy czas jest nie­
zdolna do użycia na froncie. Z tego wynika 
logicz‘ny wniosek, że i pozostałe cyfry  
Stimsnna zostały w podobny eiposóL sfał­
szowane. Gduon sie .o nanrzykład do ilo­
ści zaginionych i poległych. Cyfry te w v 
noszące 24.067 względnie 16.831 w ydaja  sie 
podejrzanie niskie wobec wysokich stra t  
poniesionych przez am erykańskie  siły 
zbrojne z powodu zatopienia okrętów na 
oceanie Spokojnym. A tlantyku i morzu 
Sródziemnem przez okres dwóch lat. Tech­
nika upiększania cyfr jest i w tym wroad- 
ku całkiem prosta, mianowicie am erykań­
skie ministerstwo wojnj wogóle uie przy 
m uje do wiadomości aż do pewnego term i­
nu zatopienia kilku większych transpo r­
towców wojsk. Jeżeli się wie, że je le n ie  
tylko na morzu Śródziemnem według o- 
strożnych obliczeń niem t-ckich z powodu 
z? topienia okrętów rtraciłd życie najmniej
10.000 żołnierzy amerykańskich, to wówczas

ir żna sobie wyrobić właściwe zdanie o me­
todach Stimsona.

Poza tem znamienną ilustracje  do da 
nych_ Stimsona co do łącznych s t ra i  ame­
rykańskich fi tanowi doniesienie londyńskie 
dziennika „Washington P os t“ cieszącego 
sie w kołach amerykańskich szczególnem 
uznaniem. Dziennik ten mianowicie przy­
nosi z Londynu depesze, że 8-ma amerykań­
ska armja powietrzna, której podlegają 
wszystkie powietrzne siły zbrojne Stanów 
Zjednoczonych w Wielkiej Brytanji, w cza­
sie operacyj nad Europą, straciła jedynie 
tylko do 36 października zeszłego roku 
6.666 lotników, 736 ciężkich bombowców, 26 
średnich bombowców i 56 maszyn nysllw- 
skich W artość straconegc m ater ja łu  okre­
śla dziennik na J00 miljonów dolarow. Na 
temat wartości 6.U0G lotników, straconych 
w walce przeciwko Europie, dziennik nic 
nie mówi.

Jeżeli tak P u w a ż n y  organ, jak  „W ashing­
ton Post", ubolewa nad s t ra ta  6.000 człon­
ków personelu lata.iaiego, t-o wówczas moż­
na stwierdzić, że wiarygodność danych 
Stimsona na tem rt  łącznych strat amery 
kańskich od grudnia  1L41 r. nie przedstawia 
sie w najlep-szem świetle.

Mac Arthur winien pozostać 
na Pacyfiku.

Madryt, 24 stycznia. J a k  podają, naczel­
ny dowódca półnncno-pmerykański na P a ­
cyfiku Mac A rth u r  wkrótce osiągnie wraz 
z ukończeniem 63-go rokn życia zakreślo­
ną granice wieku. M inister wojny Stanów 
Zjednoczonych mimo to oświadczył dopie­
ro uiedawno temu, że Mac A rthu r  nieza­
leżnie nd osiągnięcia granicy  wieku nadal 
pozostanie na Troncie w rej on-o Pacyfiku.

W  kolach politycznych Stanów Zjedno­
czonych krąży jednakowoż zupednie j a ­
wnie pogłoska, że Mac A rth u r  nie bed^ie 
odwołany do W aszyngtonu dlatego, ponie­
waż jest republikaninem. Z uwagi na 
przyszłe wybory prezydenta La terenie 
Stanów Zjednoczonych winno sie  zgóry 
przeciwdziałać wszelkin ewentualnym 
komnlikacjom. iakie mogłyby sie wyłonić 
w związku z możliwa kandydatu rą  Mac 
A rthura.

T a k ir  Portugal.!*  w id z ia ła  s ię  z n u d z o n ą  rac jo n iz c w a *  ™ z- 
m a ite  ś ro d k i h  m i e l  i p rze d m io ty  eo d z .e n n e g o  u ży tk u  
a w  I;., -cza  o liw ę  c u k ie r  1 m y d ło . R a c jo n a liz a c ja  Innych
ś ro d k ó w  żvw no£ci j e s t  p rze w id z ian a  w n a jb l iż s z e j  p rzy sz ło śc i.

poślednią rolę, a więc tem samem w ysuw a się na 
czole zagadnień chw ili obccnei.

Z  rac ji geopolitycznego położenia życie n a ro -  
da polskiego pozostawało zawsze i pozostaje W 
pewnem stosunku z sąsiaacm wschodnim, któ­
rym  dawniej byl nacechowany zaoorczym da­
chem carat mosKiewski, a dziś jesi przesiąknięta 
imperjalizmem komunistycznym Un ja  Sowiecka. 
P lan  ekspansji sowieckikej obliczony na m iaię 
śtu atową, uważał zawsze Po lskę jako jeden z 
pierwszych etapów swego działania. IV obliczu 
grożącego niebezpieczeństwa naród polski uod­
porniI s ię 'n a  jad agitacji komunistycznej, rozu­
miejąc doskonale, że system marazmu, reprezen­
tow any przez ideę komunistyczną, jest czynni­
kiem niszczącym.

N 'e  jeden raz społeczeństwo polskie dato do­
wody wrogiego ustosunkowania się do komu­
nizmu. W  obliczu obecnych wydarzeń zdrowy 
rozsądek narouu polskiego przemówił znowu i 
stwierdził kategorycznie, że nie może być mowy 
o żadnych kompromisie z Moskwą. Stosy listów, 
nadesłane w  odpowiedzi na orędzie Generalnego 
Gubernatora, wydane z okazji św iąl Bożego Sm­
rodzenia, zadokumentowały, że na z'emiach po l­
skich zwarty front serc i dusz przeciw bolsze- 
wizmowi jest (aktem.

IV dotychczasowym przebiegu gier politycz­
nych moment nastawienia społeczeństwa polskie­
go na ziemi ojczystej wobec M oskwy nie byl zby­
tnio eksponowany. C zyn n k i komunistyczne wo­
la ły  raczej nie wspominać o tem pragnąc w  ten 
sposób zasugerować światu, że jest rzeczą a i  
nadto zrozumiałą, iż Po lacy  żyw ią sym palję do 
ustroju sowieckiego. L isty rolników, robotnikom, 
inteligencji polskiej, okazały prawdziwe oblicze 
ustosunkowali a się Po laków  do Moskwy. Kom ­
promis jest niemożliwy.

Można dziś już stwierdzić, że hasło „precz Z 
żydokomuną", wypowiedziane przez Polaków , 
przedostało się poza kordon walczącego frontu 
na wschodzie i dotarło na Krem l. Można dalej 
jeszcze stwierdzić, że przyprawiło ono w ładców  
na Krem lu o poważne zdenerwowanie i sp ilzttło 
im  .fen z powiek przez szereg nocy. A ic więc dzi­
wnego, że Stalin  zdecydował się na nowe k łam ­
liw e posunięcie.

I  oto w  pięć dni po opublikowania na łam ach 
prasy polskiej fragmentów listów  pochodzących 
ze wszystkich warstw  społeczeństwa polskiego na 
ziemi ojczystej, prasa sowiecka zam eścila pom­
patyczne listy, pisane rzekomo przez Polaków , 
a zawierające prośbę o ochronę U n ji Sow ieckie j 
nad Polską.

F a k l opublikowania przez Moskwę listów rze­
kom ych Po laków  można tłumaczyć jedynie zbyt- 
niem zdenerwowaniem. Albowiem nawet mata 
w nikliwem u obserwatorom: nowy trick Stalina  
w yda się doprawdy niezbyt sprytnym  i niezbyt 
dowcipnym . Dalej trzebaby się zastanowić, jacy  
to Po lacy  mogli wogóle te listy pisać?

Czy może oficerowie polscy?
N ie ci wszyscy jeżą w  Katyn iu  pomordowani 

jeszcze w  19A0 roku.
Czy może p sali je więc Po lacy  deportowani 

w  głąb Syberji i p racu jący w  obozach koncentra­
cy jn ych ?

Ci również bezwąt pienia nic byli do tego 
zdolni.

W  każdym bądź razie nie nadeszły one w  cią­
gu pięciu dni z tajg syberyjskich do stolicy czer­
wonego caratu. Taksamo nie mogłyby tych fi­
siów pisać dzieci pomordowane ylodem i mro­
zem na bezludziach komunistycznego raja.

Któż więc mógł prosić Sta lina  o opiekę nad 
Po lską? Członkowie dyw iz ji im. Tadeusza K o ­
ściuszki są wykluczeni. Dyto zja została rozbita, 
a część żołnierzy przeszła na stronę niemiecką. 
Pozostaje więc tylko szczupłe grono komunistów 
polskiego pochodzenia i żydów, którzy znaleźli 
przytułek pod płaszczem Stalina. Je ś li rozejrzy­
m y się lep iej wśród tego gruna, to spostrzeżemy 
tam i panią W andę W as Iemską, autorkę licz­
nych bajeczek dla dzieci. Może to ona opraco­
w ała  pod względem literackim  tę nouią bajeczkę?

Nastawienia -Polaków do komunizmu nie zdo­
ła zmienić nowe kłamstwo moskiewskie. Jesteś­
m y zdecydowanymi wrogami Moskwy, a każdy 
emisarjusz komunisłucznej doktryny musi się 
liczyć z tem, łe  przed nim stoi zwarty front serc 
i dusz, który wie, jaką  drogę należy wybrać, aby 
zapewnić przyszłość następnych pokoleń.

Król rumuński Michał poddał się 
operari.

Bukareszt, 24 stycznia. Urząd królew­
skiego marszałka dworu ogłosił następu­
jący biuletyn lekarski:

„Król Michał I, k tóry cierpi na przepu­
klinę, po badaniu lekarskiem zdecydował 
eie na zajiieg chirurgiczny. Operacji doko­
nano wczoraj przedpołudniem na zamku w 
S inaia  i pacjent przeszedł ją  dobrze. Jego  
ogólny stan jest bardzo dobry. Król bedzie 
potrzebował 10 dni zupełnego odpoczynkn". 
Biuletyn ’est podpisany przez prof. bauer-  
b rucha i trzech dalszych lekarzy.
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Niewzruszone stanowisko osi.
Lin je obronne wschodniej Azji nie do złamania. -- Szigemitsu 

i To jo przed japońskim parlamentem.
Tok a. 24 stycznia. Z okazji posiedzenia 

parlamentu japońskiego, minister spraw za­
granicznych Szigemitsu i premjer Tojo 
wygłosili przemówienia, pusiaoające nie­
zwykle ważne znaczenie pod względem poli­
tycznym f wciskowym.

M onster  spraw zajęia nicanycL Sziigremit- 
«u oświadczył między innemi, że wojska 
auglo-amcrykańskic nie zdołały dotych­
czas dotrzeć bliżej, jak  do najdalej wy.JJ- 
nięiyeh ja., inskich przednich straży. Po­
mimo wszelkim oświadczeń, aljailci zdołali 
okupować zaledwie kilKa wysąr, co jeduak 
byli zanusKcui przypłacić utratą setek ©eu- 
nycdi okrętów wojeńnych i s tatków handlo­
wych i setkami tysięcy ofiar w ludziach. 
Prezydent Stanów Zjednoczonych — mówił 
dalej Szigouiitsn — po uieudaniu się jego 
„New Deal“, rozpętał obecną wojuę, I j t  da­
wno przed Pearl HarbOur strona północno, 
amerykańska r“ zpoczęła tę wojnę, jak to 
wynika niezbicie z dokumentów, opubliko­
wanych przez rząd Stanów Zjednoczonych. 
Bez względu na nędze, do jakiej doprowa­
dzone zd.italy te kraje  \nglo- Amerykanie 
usiłowali następnie zawiklać w jwojnę śwSh- 
to.ioi również państwa neutralne. Za jto- 
ón anictwein łazwstydnego złamania wszel­
kich zasa<t międzynarodowej sprawiedli­
wości, wywarto na państwa neutralne na- 
ciisk [Wiłączony 7. wszelkiemi możliwi mi in­
trygami. Ostatecznego zwycięstwa nie mo­
żna jednak uzyskać metodami oszustwu 
i agitacji.

Stanowisko u.,i jest. didweauszoue eajrów- 
110 na wschodził, jak  i tm z.achoilzie. Twier­
dza Europa scala się niedostępnym bastjo- 
nem, z którego operują,; armje niemieckie 
są gotowe do wystąpienia przeciwko wrogo­
wi i zadania mu niszcząca; klęski. Pewność, 
zaufanie we własne siły i niezłomność, m i­
mo twardych doświadczeń, r. jakiemi naród 
niemiecki oczekuje oKiatcczuego zwycię­
stwa, sa prawi* wyj ajKowein zjawiskiem 
w historji. Ataki puwietrzne Atiglo-Amc- 
rykanów zasadniczo nic wpłynęły na du­
ch, narodu niemieckiego, k tóry walczy 
z uicugieia pewnością zwycięstwu. Rząd ja­
poński pozostaje We wszystkich dziedzinach 
w bardzo ścisłej łączności z rządem niemie­
ckim i pracuje z nim w najzupełniejszem 
porozumieniu.

Przechodząc do obszarów oceanu Spokoj 
nogo, Szigemitsu stwierdził, że linje obron­
ne Wschodniej Azji, pomimo zaciętych ata 
ków aljantów, są absolutnie nie dq złama­
nia. Nie wolno niedoceniać liczebnej aiły 
-uljantów, jednak z punkt 1 widzenia hOO- 
g ta.icznego Japonja ma niewątpliwie ko­
rzystniejsze stanowisko. Naród japoński 
pomny swoich przodkówgeskązdccydowany 
przeprowadzić obecną walkę o byt do ..w y- 
oięskiego końca. W spółpraca pomiędzy Ja -  
ponją i Cliinur.ii oznacza ostateczne wypę­
dzenie Aaglo-Amcrykanów ze Wschodnie i 
Azji. Minęły już -zasy, kiedy Wschodnia 
Azja stanowiła jakąś  kolonję n b  pólkoln- 
nję Anglji i Ameryki. Od chwili wypowie­
dzenia wojny Anglji i Ameryce przez Chi­
ny narodowo przed rokicin, doszliśmy obe­
cnie do punktu kuhninajCyjnego, w którym 
bliskie już  jest  zupełno przywrócenie po 
ko,i u y Chinach.

Premjer Tojo oświadczył w swojej mo­
wie, łe wysiłki wojenne Japończyków do­
znały wzmocnienia pod każdym względem. 
W  szczególności wzmocniono <-iłe bojową 
lotnictwa, a  produkcję samolotów od roku 
zwiększano przesz'n dwuk otnle. Stworze- 
ue ministerstwa zbrojeń daje gwarancję, 

żo każda gałąź przemysłu pracuje z naj- 
wyższem nasileniem produkcyjności. W p ra ­
wdzie Angio-Amnrykanie  mówią o długiem 
trw aniu  wojny, jednak w rzeczywistości 
tęsknią oni do jak  najszybszego ukońezo- 
uia wojny wobec posiadania niezmiern e 
wydłużonych dróg dowozu potiłków. J«- 
penja tym czas* tu m, mo^nośt dalszego 
wzmacniania swoich pozycyj strategicznych 
i wykorzystania zdobytych frć ;ł su row­
kowych, dzięki czemu pod względem siły 
bojowej przewyższa alfan*ów. Al.ianci są  
wobec tego zmuszeń- do podjęcia wysiłków 
celem doprowadzenia do szybkiego roz­
strzygnięcia.

Zaopatrzenie w żywność jes t  również do­
niosłym warunk,em dla uzyskania rfstate- 
czutgo zwycięstwa. Samowystarczalność 
Japonji staje się coraz lepsza a pre d akcja  
ryżu, fwźfenicy, ziemniaków i innych uro­

ił 5.000 Francuzów ofiarą 
aljanckich 

ataków terorystycznych.
. Pa ry ł, 24 stycznia. S tra ty  wśród f ra n ru ­

skiej ludności cywilnej z po-wodu bryty j- 
•k  o-amerykańskich a taków  bombowych 
jftjrosły ponownie w ostatnich dniach 
wsk jtek ataków, dokonanych aa m a k  i 
wielkie gm iny  wiejskie w Norrm ndji,  de­
partamencie Północ i Pas  de Calais.

W  wielu miejscach bomby spadły w śro­
dek dzielnic mieszkań i owych, powodując 
ciężkie ofiary wśród ludności i poważne 
szkody w domach. Liczba ofiar tych ata­
ków uroryetyoznych, dJkon^nyęh częścio­
wo w locie zniżonym, wyniosły w czacli od 
1 paidzlernlka 1941 r, do 10 ufycznia 1944 
roku ngółem 15.0C0 zabitych. Cyfra ta w 
międzyczasie została przekroczona. Ponad
20.000 Francuzów odnioeł > rany  w czas e 
tych a t aków powietrznych. Z powodu zni­
szczenia domów mieszkalnych okrągło je­
den miljon Francuzów, mężczyzn, kobiet 
i dzieci, straciło dach nau głową.

du<Ltóv,r została poważnie zwiększona. Dzię­
ki współpracy z Mandżukuo niema żadnego 
powudn do t ro .«  w zakresie wyżywienia.

Zkpłei premjer japoński wyraził swoje 
współczucie dla losu ludności tych obsza­
rów Wielkiej Wschodniej Azji, k tó re  pa­
dły ofiarą „haniebnego bombardowania" 
Angl o - A ni (- iy  k a n ó w. Jap o n ja  <a zamordo­
wanie niewinnych kobiet dzieci weźmie 
w. n ’,e<*łuB**y* czasie odwet, Tojo przymom- 
niał fakt, że Czungking nie otrzymał jeszcze 
wcale j a i ie j ś  skutecznej pomocy od Sta- 
-ów Zjednoczonych i a n g l j i .  mimo. że o- 
kres deszczów już dawno sic skończył, a 
nawet sucha pora roku wnet już w połowie 
minie.

W międzyczasie pod przewodnictwem 
Subhasa C handra  Bose, jak  stwierdził To­
jo, przygotowania do oswobodzenia Indyj 
czynią stałe postępy.
^Nawiązując do wałki, prowadzonej przez 

Niemcy, oświadczył w zakończeniu Tojo, że 
Ja:t>o aj  a i Niemcy są zjednoczone w niepo­
dzielną całość flątęki węzłom wspólnej wia­
ry  w nowy porządek świata. Ich wppółurn 
ca w ciągu oKre.su wojennego jeszcze bar­
dziej się zacieśniła.

Sukcesy japońskiego lotnictwa.
R ngun 24 ty c z n ia .  Pewna format ja  

myśliw.jka lotnictwa a rm ji  japońskiej w 
Burmie w czasie ataków swych przeciwko 
lotniczym linjom komunikacyjnym pomię­
dzy Tndj'ami a Chm am i zestrzeliła w dniu 
18 b n .  7 samolotów al.ianckmh, między nie­
mi pięć wielkich .amolotów transport-re 
wych oraz dwa myśliwskie.

Tasam a lormaęja- przelatywała popołud­
niu dnja 21 nad odcinkiem Akyab, a ta k u ­
jąc  wszędzie Samoloty alianckie, bodące

w locie, celem wykonywali'a walł 1 p a r ty ­
zanckiej. Samoloty japońskie s trąciły przyj 
tern 15 maszyn alianckich, między niemi 
sześć z wszelkiein prawdopodobieństwem. 
W ciągu walk lo „rączych jeden japoński 
samolot rzucił się dobrowolnie w cel 
a ijaneki;  dwa inne zaś nie puwróciły.

Główna kwatera  cesarska podaje do wia­
domości w sobotę dalsze;sukcesy lotnictwa 
japońskiego. Według tego komunikatu w 
czwartek przedpołudniem 180 maszyn a- 
l janck ith  zaatakowało Rabaul, z czego w 
czasie walki powietrznej strącono 38 samo­
lotów. W czasie tego nalotu lotnictwo j a ­
pońskie nie poniosło żadnych strat,

W  czwartek wieczorem spostrzeżono kil­
ka aljanckich okrętów wojennych na w - 
dach około południowo-wschodniego cypla 
Nowei Gwinei, Z powodu panującej ciem­
ności nie z d o ł a n r  dokładnie stwierdzić ty ­
pu tych jednostek, lotnicy japońscy byli 
jednak zdania, żc chodziło w lanym  wy­
padku o koutrtorpedowce. W czasie na­
tychmiastowego a taku  uszkodzono ciężko 
dwa z pośród tych okrętów wojennych.

Kuryle twierdzą- lotniczą Japor
Tokio, 24 stycznia. Pomimo burz m or­

skich. o sile orkanu nad połnoeuemi Kury- 
lami, lotnictwo aljanckie nie przerwało 
swej działalności na tym obszarze — dono­
si „Yomiuri H o o z r  \V ciągu nccy na 21 
i 22 stycznia kilka formacyj lotnictwa 
aljanckiego aadlemalo nad północne odcin­
ki tego rejonu i zrzuciło bomby. Mimo, jak  
stwierdza dziennik, że w czasie tych a ta ­
ków pozycje japońskie nie odniosły żat. 
Lyćh szkód, sla,.owią one ponowny dowód 

dla zamiarów aliantów zaatakowania tej 
japońskiej g rupy  wysp. Obecni utarczki 
stanowią dopiero pierwsze próby przed 
rriasowemi atakami. J e d  to dalszy powód, 
jak stwierdza w zakończeniu dziennik, dla 
którego rozbudowa rej twierdzy powietrz­
nej -Taponji musi być zakończona do chwi­
li rozpoczęcia się pomyślniejszych w aru n ­
ków lotniczych na wiosnc.

Udaremniono wszystka próby przełamania
bolszewików.

0 'rlM i, ł i  siyczrtik r * e r f ln »  n ła m trc r łc f t  »ff ztorof*
nycłi ifonotJ 1 plrtwwii'►».'!»trr* FUłtrare w. dniu 25 tłycmla:

Podc ina gdy w rejonie H-row g r -d u  d ile if lln o ić  bajow o n ie­
co c iy w lla  nlę, na pozostałej, połudn iowej c z ę id  frontu w sch od ­
niego n ieprzyjacie l o gran icza ł 1I9 do loka lnych  p rz e d tifw iig r ,  
które pozostały bezskuteczne.

W  rejonie 2 a iz k o w a  podczas opuszczan ia odbitych tsrenów  
wzięto w czasie  od 1 8 — 22 i styczn ia  p n e sz lo  1000 Jeńców, 
2 zdobyto albo m is ic z o n ^  41 rzo łoów  5’  dział oraz liczną  
inną broń

Pom iędzy P rf i ie t ią  a H jrtk y ii*  <,«•**onno toczy «lą da­
le) ze w zrasta jaca  gw ałtow nością, ponow ione przez bolszew l- 
k ó w  próby przclam^piid *idarem nlono przy szczególnie skutecz­
nym p o o a rd u  nas ie j arty lerjl w toku d e łk ic h ,  zm iennych  
w alk . K lik a  w łam ań teryglaw ano.

Także ne północ od jezioro llm eń bo lszew icy kontynuow ali 
*nacznem i s iła m f swe atak i. Odparto Je w śród  w ysok ich  strat  
d la  n iep rzyjac ie la  0 jeden punkt w i t a n i : *  focza leserze  
la c ie te  w a 'k i.

Na potudnlowę z«tnód od Leningradu takżo wczoraj nasze 
w ojska  w uporczyw ych w a lkach  udarem niły  w szystk ie  próby 
przełam ania, podejm ow ane prrtT b o lu e w lk ó n  t zniszczyły rn 
czołgów  n leprzyfac le lsk ich .

Na zachodnim  odcinku  f t a n u  M ołuuninw o-w inskiego nie­
przyjacie l po sllnem  przygetow aniu  arty leryjsk iem  zaatakow ał 
p o m w n łe  nasze pozycje wyżynne. Odparto ge w śród  w ysok ich  
strat. N ieprzyjacie lsk ie  próby przepraw ienia się przez Gari 
zo‘am aty się w sk o n c ^ i/n w e n y m  ogniu* n a sz li arty lerii. 
W zięto 500 jeńców.

W  godzinach rannych t i  styrzn la  ^ ły ły t*k o -
pó fnocno-am crykań skle  w y ła d ow a ły  t  obydw u *tron Vo»tu ie, 
na wybrzożu m orza Tyreńsk icgo. Przedw akcJ% jest w toku. 
Lotn ictw o  ł  dobrym  J k u tk kn i z w a lc ia ło  n le p rz y icc lr isk g  flot-: 
desantow ą, zatop iło  4 w ie lk ie  sta tk i desantowe, o łącznej 
pojem ności 12.000 brt. ł ciężko uszkodziło  8 w iększych  Jed­
nostek I k ilk a  łodzi desantow ych. W  w alkach powietrznych  
I ogniem  arty ler ii przeciw lotniczej z e s t rz e le ń  n s  ahsrarze  
W ioch 15 sem ołntów n le p n y ja c lc lsk lc h

*
•erłfn, 2? i t n z o la .  nacze lna  k c ^ e n d a  nlem łeifcle* «H 

zbrojnych do no ii » głów nej kw atery F! ire ra  w *1nlu 2 ?  «ty- 
c in ier

Na północ od New ie :e k t*  wczoraj o d p an o  powtarzane siln a  
atak i bolszew ików , • lokalne w łam an ia  zaryglow ano. Na 

połudn iow ym  brzegu Jeziora llm eń nasza w o jska  w  braw u­
rowym  kontrataku  rozbiły utworzony przez bo lszew ików  przy­
czółek desantow y.

Na północ od jeziora llm eń powtarzano a tak i n ieprzyja­
c ie lsk ie  pozosta ły  bezskuteczne.

Na po łudn iow y zachód od Len ingradu udarem niono ponow ­
na próby przełam ania, dokonyw ana przoz bolszew ików  zne- 
cznemi siłam i piechoty I czo łgów . Na dalekiej północy he- 
sko-tu ryngscy  grenadjerzy na uciąż liw ym  terenie leśnym  pó ł­
nocne! F ln landji odparli s iln ie jszy  a tak  w śród  krw aw ych  
«fro* d ł» n lfp rzv|acl» ia. b lorer H rznych  Jeńców I zdobycz.

Na zachodniej części 'rontu  potudnlow o-w losk iego  ciężkie  
w alk i obronne przybrały na ozc ląg ło śc l.  K ilka  ataków  n ie­
przyjacie lsk ich, przeprow adzony:h  po sllnem  p rz y g o to w a n i  
artyleryjsk iem , krw aw a odparto. Lokalne w łam anie  zaryg lo ­
wano. M i pó łnocny w sr^ ód  od M in iu rn o  nasz przeciw atak po­
czyni* «tefcrf» aosłępy, nlmr, tac icteno  zporu niepi zylocle l-  
4 r 'c g o .

Form acje kornhowedw brytyjsk ich  nalecia ły  podczas locy 
ubloęfej nad pó.nocno-zachodni I środkow y rejon Rzeszy N ie­

m ieckie,. N a-ych m latt I siln ie użyta do akcji n iem iecka e- 
brona przeciw lotnicza udarem niła Im skoncentrow ane etaki. 
W  k liku  m iejscow ościach , szczególnie w M agde burgu  pow sta­
ły  nieznaczne stra ty  w ludziach i szkedy w budynkach mie­
szkalnych. W edług nancszlych dotychczas raportów  zniszczo­
na 61 bom bow ców  brytyjsk ich.

Prócz tege nad akupow antm i obszaram i la rh odn lem i nie* 
przyjacie l s tra c ił za dnia 7 sam olotów .

S ilne  form acje lo tn ictw a n iem ieckiego  w nocy 4a 22 sty­
cznia w k ilku  fa lach  zaatakow ały  Londyn. Zaobserw ow ano  
H c tn r  w ie lk ie  pożary.

NA M A R G IN E S IE .

Sekundaiit Moskwy.
Genewa, 24 s ty c zn ia . Organ angielskich komu­

nistów „D a ily  W o rk c r"  usiłuje dalej em igracji 
polskiej odmawiać prawa zastępstwa Dolsk a 
zatem także prawo podnoszenia jak ichko lw iek 
terijtorjalimch pretensyj. 4 n ’ przeszloić, ani o- 
hećność —  tak pisze „ D a ily  W o rke r", nie uw a­
żała polskich granic jako  cd i uświęconego. In te­
resy Po laków  wykorzystyw ane są obecnie przez 
palitijczno-imperjalistycznych zastępców, ry ją ­
cych zdała od własnego narodu. Te t. zw. p o i 
skie granice państwowe nie byty nigdy inaczej 
określone, jak  tylko przez impetjalistyczno-egoi- 
slyczne interesy klasy panującej, k io te jednak­
że nie m ają w  rzeczywistości nic wspólnego ani 
i  polską narodowością, an i z geograf ją.

Tokio o stosunkach sowiecko- 
polskich.

Tokio, 24 stycznia. Glennikl JapoAckio 
w arsykulach wstęnych zabierają g ł o s  w 
sprawie stosu..k ó w  sowieck - p o l r  :lch.

Dziennik „Asahi Szimbun" pisze m. 
że polski rząd em igracyjny w za ta rg u  
swym ze Sowietami został haniebnie zdra­
dzony i że następnie1 z ufnością zwrócił s:ę 
o pomoc do Waszyngtonu. Ale i zachowa­
nie się Amerykanów ujawniło dowodnie, 
że nietylko Churchill, ale i Roosevelt ua  
ostatniej konferencji w Toheran e pozosta­
wili wolną rękę w Europie  Sowietom.

„Tomiuri riuiszi“ pisze m. i.: Zata*g pol­
sko-sowiecki pędzie zpewnośeią miał po­
dobny przebieg, jak i posiadał _znanv incy­
dent pomiędzy Sowietami a jugosłow iań­
skim rządem emigracyjnym, w trakcie 
którego Anglo-Amerykanie porzucili Mi- 
chajlowicza a podporządkowali _sie w całej 
rozciągłości życzeniom sowieckim.

„Tokio Szimbun" pisze, że mimr iż Eden 
uazewnątrz używa swych wpływów celciu 
pośredniczenia w rntargu sowieeko-piil- 
skim, to jednak zdawna już ustalona je s t  
lin ia  polityki brytyjskie- zmierzająca do 
oddania państw europejskich _w rece So­
wietów, a temsani im zmierzając do po- 
gwiRcPuin legalnych żądań polskich.

Pr H a k a c h  a m e ry k a ń sk ic h  sam olotA w  bom how ych  is 
k"cm cy s to j ą  o b e c n ie  n a  a rg ic ls k ic h  to m isk a c h  b a ra k i  próż­
ne I o p u sz cz o n e "  —  tak  p isze  sm e  y k iń sk -c  tno , i m c*  
w artykule. o m a w '» ja ry m  c ię ż k ie  s t r a t ]  a m e ry k a ń sk ic h  lo t- 
-'ków no  «*ak acb  na N iem cy. J a k  stw .e<U za o p ism o  d a le j .  

K o m lm n  P ry p e c ta  a  B e r . iy n ą  n lc p r s y ja e l . l  W l.nógi iw e  i ob.i ża s ię  m o ra tn o tń  a m e ry k a ń sk ic n  'o tn ikO w  po  każdym  a-
a ta k i .  O d p arto  go *  c ię ż k ich  w a lk o ch . * tuku  c o ra z  y iece<  f y ic c e j .

Aijanci bombardowali letnią 
rezydencję papieża.

Rzym, 24 stycznia. Bombowce uljunckle 
obrKueiil- ponownie w sobotę bombami za- 
palającemi i Imrzą.-emi liczne ino ejsre 
mioiscowości we Włoszech środk owych. 
Wielką liczhę bomb rzucili a ljar cyMotni- 
ey terorystyczni na znaną w pobliżu Rzy­
mu położoną rezydencje letnią papieża, 
Castell Gańdolfo, Miasto poniosło ciężkie 
szkodę

*
W zatoce S]>ezji anglo-amcrykanskie sa ­

moloty terorystyczne zaatakowały kilka 
łodzi rybackich, które  wypłynęły na polń 
ryb. Lotnicy rzucili sie wdół ze znacznej 
wysokości nad morze i ostrzeliwali łndv e 
rybackie ogniem karabinów  maszyn )w”ch.
1 rybak został zabity, 5 odniosło oiężkje 
rany. Żołnierze niemieccy zdołali ciężko 
rannych rybaków wynieść na brzeg i od­
prowadzić do najbliższego szpitala.

Sowiecki transportowiec 
z dziećmi włoskiemi najechał 

na minę.
Rzym, 24 styczni— P ly u ą .y  pod flaga ao- 

wiooką statek z 74U włoskiemi dzie mi W  
wieku od 5—15 lat, które przez Iran i Tnio  
Sowiecką miały być uprowadzone, na i©- 
cbał — według doniesienia rzymskiego ra- 

1 djo z Por S a id r  -  nu minę. zrłożoną 
P'zez At.glików dla ochrony Kanału Sue- 
skiego. Ile dzieci s traciło przy tern życie, 
jest dotąd niewiadoutem.

Jerzy iV i Mrs Fuz-Herta*
Nic b y to  zd a je  się w A nglji Im rilziej m clu lna  

nego  p an u jąceg o , jak Je rzy  IV. Nii w ykazyw nt- ku 
l>owieni an i w o fic ja li.e m , mii p ry w n tn em  życ;u 
ża d n y c h  zgo*a d o d a tn ic h  w łaściw ości. A jciluak  
zdo liy t on przecie  m ito ść  je d n e j z n a jk ip szy ch , 
n a jd z ie ln ip jsz y c li n iew iast enok i. I ja k  d iugo  |e 
go zep su te  se rce  było  zdo lne  do uczuć — m ih tść  
ow ej w sp a n ia łe j kob ie ty  p o sia d a ł w‘ zu petn  iś -i 
Bo też k iedy  k rń l tlezył sob i«  lat p ię lnaś* ie  — 
ju ż  w ów czas jego  w ych o w aw ca  w y raz ił się, te 
je s t to n a jlep szy  d żen te lm en  — a zarazem  n a j ­
w iększy  n ic p o ń  w E u ro p ie  Ju ż  w 9 1 sz v m  -oku 
życia m ia ł wiele ro z m a ity c h  m elres. k ió r»  «.-esz 
tą  n a d e r  często  i ch ę tn ie  /n tie n la ł n o n a jp iek  
n c jszy ch  z n ich  n a leża ła  Mrs. R oW rtsW  uwmi.z 
n io n a  pendzlem  s ły n n e g o  G ein sl.e ro u g h , a k t^ irrj 
p o r tre t do  dziś dn ia  z n a jd u je  się. w |ednvm  z t»a 
ta ró w  k ró lew sk ich

W k ró tc e  zaś po tem  zw ró c ił m łody  k siążę  Wa 
Iji sw ą uw agę na Mrs. F ilz -H e rb e r t J e j  w dzięk  
bow iem , w y tw o rn o ść , c za r  i e leg an c ja  s ta ts’ się 
o d d a w n a  o zd o b ą  lo n d y ń sk ieg o  to w a rz y stw a  Oa 
m a ow a m a jąc  la t 18. zos ta ła  w y d an a  za <lużn 
sta rszeg o  od sieh in  p.ana z jm a ż . k tó ry  "  p rze rią  
gu ro k u  zm arł, ró w n ież  i z n a s tę p n y m  m ałżon  
k iem  nie p rzeb y w ała  d tugo. b to  o dszed ł on w za 
św ia ty , gdy  liczyła 25-ty rok  życia. N>e n a leża ła  
ona w p raw d zie  do  in te le k tu a lis te k , ale jak  n a  ow e 
an o rm a ln e  czasy  by ła  uczciw ą i cn o tliw ą  ko b ie tą . 
I k ied y  m ło d y  k sią żę  po raz p ie rw szy  ją u jrz u t — 
p o s ta n o w ił o c z a ro w a n y  n a ty c h m ia s t ją  zdobyć. 
W  tym  w zględzie d o p o m ó g ł m u p rzy p ad ek . O na 
zaś b y ła b y  zak o ch am  się c a łą  d u sz ą  w m ło d y m  
eleg an ck im , \veso tvm  ■ d żen te lm en ie , ch o c iaż  by łą  
sa m a  k a to liczk ą  i o trz y m a ła  su ro w e , k la sz to rn e  
w y ch o w an ie . N u sk u tc k  też  tego w z b ra n ia ła  się

s ta n ó w .--> zostać  k o c h a n k ą  k sięc ia . Ale ów ehtócl 
wdnśnie ty lk o  p o d n ieca ł nam  e ln o ść  Je rzego . O n 
w szakże  p o żąd a ł je j  g o rąco , a m im o  to  d o s ta ł 
su ro w eg o  kosza. U p ó r k sięc ia  jednak  w zras ta ł i 
w o sta te czn o śc i sk ta n ia ł się  ku  m a łżeń s tw u  Mery 
a/ioli nie p rz y ję ta  ow ej p ro p o zy c ji, p o n iew aż  w ie­
d z ia ła  d o sk o n a le , te  m łody  k s ią żę  zo s ta łb y  w r a ­
zie m a łż e ń s tw a  z k a to liczk ą  p o zb aw io n y  Iro n u  
T ak że  bez p rzy zw o len ia  k ró lew sk ieg o  sp ra w a  la 
b y łab y  n iem ożliw ą. W ą .J y  k siążę  W alji o d p o ­
w iedzia ł iej z em fazą , że gdy  w stą p , na Iro n  — 
w ów czas ow e p raw e zniesie  W k o ń c i toż zw y­
cięży ł.

I o to  pew nego  .zim owego p o ra n k a  17b!> ro k u  
zw iązek  ów  zosla t przez k a p ła n a  k o śc io ła  angli- 
t- Miskiegu R B urta , pob log i. d aw iosij

P o za tem  fak l m ałżeń s tw a  zach o w an o  w niij- 
ś<:ś le jsze j ta jem n icy  Przwj pew ien  czas w szy st­
ko szło  św ie tn ie , ale w k ró tce  k siążę  d o w ie .itra ł 
się o m a ją c e j zap aść  u ch w ale  p a r la m -n tu , zdaża  
ją e e t do  o d d a n ia  m u do  d y sp o z y c ji jak iegoś pi 
d a tk u  p ien iężnego . A lt w m iędzyczasie  do uszu  
cz łonków  jego — doszły  s tu c h y  o p o ste n n k u  Asię 
e.ia P rz e k o n a 1 się oni n a ten cza s, że ich  p lan y  
m a łżeń sk ie  w s to su n k u  do  księcii zdąża  ią, e dn 
po łą  i .  n ia  go z k tó ry m ś  z p an u ją  zet) e u ro p e j­
sk ic h  dom ów  sp a la ją  na  panew ce, W ob ec  tego 
k ró l p o sta w ił w aru n ek , na m ocy k tó reg o  k siążę  
W a lji m ia łby  p o zo stać  reg en tem  W k o ń cu  u ra ­
d zono . ab y  księciu  użyczyć do  d y sp o z y c ji yle 
p ien iędzy  ile b ędzie  po trzebow a*, n a to m ia s t m at 
żo n k a  jego m ia ta  no sić  jed y n ie  ty tu ł m elresy

K siążę Je rz y  p rzecież  nie rh c ia l  sw ej m a łż o n ­
ki pn rzn cać . Ale ona  sum a w zd rag a ła  się przy  
n im  pozostać . W reszcie  zas ięg n ą ł r a d y  w y b itn e ­
go p o lity k a  S h erid en n . ia v  n ie  is tn ia ło b y  z ow ej 
sy tu a c ji  ja k ie k o lw ie k  w yjśc ie .

Ale k s ią żę  Je rz y  n ie  b y ł p rz y zw y cza jo n y  w d o ­
trz y m y w a n iu  w ia ry . T o  też  p o  9 -ciu  lu tach  sz a ­

lo n e j m iłości p o rzu c ił sw ą u w ie lb ian ą  J a k  ni is ła  
fam a. m ia ł Oli za czyn len o trz y m a ć  w ięks ą su ­
m ę p ien ięd zy  o ra z  o b ie tn icę  m a łż e ń s tw a  z eó rk ą  
k sięc ia  b ru iisaw ic! iego.

U b ie d n e j M ery m iłość  jed n ak  o d n io s ła  zwy- 
c ięs lw o  p o n a d  d u m ą  tak , iż p o su n ę ła  się aż do 
b ła g a n ia  go. ab y  je j nie o p u szcza ł. O dpi».vie1ż 
p rzy sz łeg o  k ró la  by ła  m im o  to  w ym ija  tącą  -  a  
n ieszczęśliw a k o b ie ta  z b ó lem  m u sia ła  p a trz e ć
na  co ra z  to  no w e jego  m iło s tk i W k o ń  w enił
się z K aro l,n ą  B ru n sz w ick a  W psele o d b y ło  się 
z nie! y w a ly m  p rzep y ch em , c h o c iaż  lud  pal r a i  
n a  to z n iezby  w ieli im e n tu z ja z m e m  z n a ją r  p o ­
p rzed n ie  jego życie, b ecz  n ie do  w iern o śc i b y t 
slw -orzony k r >ążę le jz y , bo  i żnnę  sw o ją  p o  u ro ­
d zen iu  p ierw szego  dziecka  p o rzu c ił

W dw a czy trzy  la la  p ó źn ie j zgodził się p ap ież  
w sw em  n iezby t jasnem  zezw olen iu  n a  o d b y e ie  
się o f :c in lu eao  ślu b u  w • ng ie lsk im  kośc iele , na  
m ocy k tó reg o  M ery F itz  H erb e rt zo s ta ła  u z n a n ą  
p ra w n ą  m a łż o n k ą  I znów  jak n iegdyś ow a d z i­
w na p a ra  żyta ra/.etn  na zam k u  w B rig h lo n  Ale 
idylla n ie m ia ła  p o d sta w  trw a ło śc i, k s ią żę  bo 
w em w ciąż zm ien ia ł k o ch an k i.

P o  śm ierc i sw ego o jra . gdy  w s tą p ił n a  tro n  
j a ' o Je rz y  TV — znów  p o rz u c ił sw ą żonę.

Z aś M ery F itz  H erb e rt m ieszk a ła  d a le j  w  
B r g h to n  P rzy  k o ń cu  życia u czy n ił k ró l w obec 
n ie j iście w sp a n ia ło m y śln y  gcsl — u zn a ł ją  m ia ­
now icie  za sw ą je d y n ą  żonę, o czem  św ia d czy  
m c d a ljo n . k tó ry  po śm ierc i k a z a ł w te s ta m e n c ie  
w ło ży ć  sobie  do I ru m n y . A W ilh e lm  IV po lec ił, 
a b y  k o b ie ta , k tó ra  ty le  p rz y k ro śc i zazn a ła  w 
sw em  życiu  z o s ta ła  m ia n o w a n a  ja k o  k s ię ż n a  
M ó n ste rn .

W  ro k u  1905 w reszc ie  M ery  F itz -H e rb e r t zo­
s ta ła  u z n a n ą  o f ic ja ln ie  przez p a r la m e n t żo n ą  
J e r /e g o  IV.

Baronow a Orczy  ( tłum . J e rz y  EgliczJ«
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Ustawa 
sprzeczna z rzeczywistością.
Sztokholm 24 styczniu. Sena t  Stanów 

Z;ednoczonyet przyją ł jednogłośnie usta­
wę, przewidującą podwyższenie podat­
ków w ogólnej wysokości 2.274.600.000 dola­
rów. Prezydent Roosevelt, jak  donosi b ry ­
ty jsk a  służba in fo rm acy jna  z W aszyngto­
nu nazwał te ustawo sprzeczną z rzeczywi- 
= )śeią, ponieważ przyniesie ona zaledwie 
1/5 cześć tej sumy, ja k ą  wyznaczył sobie u- 
rzad skarbu  w swym planie.

Nowe wstrząsy ziemne 
w San Juan.

B u e n o s A ires, 24 s ty c z n ia . Ruim y a rg e n ty ń s k ie ­
go m ia s ta  w  C o rd e lie ra c li  S an  J u a n  n a w ie d z a n e  
s ą  d a le j  p rz e c ię tn ie  co 3 g o d z in y  Iże jszem i 
w strząsan n i z iem i. K ró tk ie  i sz czeg ó ln ie  g w aito - 
w ie  w s trz ą s y  w p ią te k  ra n o  i po  p o łu d n iu  w y ­
w o ła ły  n o w ą  p a n ik ę  w śró d  c iężk o  d o św ia d c z o ­
n e j  lu d n o śc i. R ów nież  i z s ą s ie d n ic h  p ro w in y j 
d o n o sz ą  o lic z n y c h  w s trz ą s a c h . W  m ię d zy czas ie  
p ro w a d z o n a  je s t  a k r ja  p o m o cy  p o d  k ie ro w n ic ­
tw e m  w ład z . J u ż  37.000 o só b  z o s ta ło  z a sz c z e p io ­
n y c h  p rz e c iw  ty fu so w i. P rz y b y ły  leż  d a lsz e  o l­
b rz y m ie  p rz e sy łk i ze ś ro d k a m i ży w n o śc i. 
K ilk a  p o c ią g ó w  d z ie n n ie  o d ch o d z i z u c h o d ź c a m i 
d o  M en d o zy  o ra z  in n y c h  m ias t. E w a k u a c ja  S an  
J u a n  w y w o łu je  je d n a k ż e  tru d n o śc i, gdyż w ie lk a  
lic z b a  m ie sz k a ń c ó w  w z b ra n ia  sie  o p u śc ić  ru in y  
lich d a w n y c h  o g n isk  d o m o w y ch . Z teg o  p o w o d u  
b y ło  te ż  n a ra z ie  n ie m o ż liw e m , ja k  z a m ie rz a n o , 
w y s a d z ić  k i lk a , »agro  io n y c h  z a w a le n ie m  s ię  b u ­
d y n k ó w , d y u a m ite m .

W kilku wiersiach.
N a m a rg in e s ie  ośw iadc,' z ło żo n y ch  p rz e z  T o jo , p isz e  

.A B C ' . A u i o-A m ery an ie  s ta n ę l i  w A zji W sch o d n ie j w obe 
z a d a ń  p ra w d z iw ie  o lo rz y m ic h . W a lk a  to cz y  s jg  p rze c iw k o  n a  
ro d o w i, s k ła d a ją c e m u  s ię  z  lam ych b o jo w n ik ó w , k tó rz y  r a c z e j  
s a m . o d b io rą  s o b ie  ż y c ie , u n lźe lib y  m ie li  zn o sić  h a ń b ę  zw y ­
c ię ż o n y c h . In d je  i A u s tra l ja  w y ra to w a ły  s ię  d o tąd  w p raw d z ie  
o j  In w a z ji, n ie  j e s t  to  je d n a k  b y n a jm n ie j su k c ese m  d la  A nglo- 
A m ery k an ń w .

*
J a k  d o n o sz ę , w  N -a p o lu  w s trz y m a ć  m u sia n o  w s z e lk ą  k o ­

m u n ik a c ję  p o c z to w ą  i k o le jo w ą  z p o w o d u  e p ld e m j, ty fu s u , 
s z e rz ą c e j  s ię  ta m  o d  s z e re g u  ty g o d n i.

*
„ K w e s t ja  ży d o w sk a  m u si b y ć  ro z w ią z a n a "  —  b y ’o  p rz e ­

w o d n im  m ity w e m  z g ro m a d z e n ia  w  P a ry żu . Byto on o  z o rg a n i­
zo w a n e  p rz e z  o c h o tn ik ó w  le g io n u  p rze c iw k o  bo tszew izm o w l. 
M ów cy ż ą d a li ,  ab y  żydów  u w a ż a ć  za  p ro w a d z ą c  izb  w o jn ę , za  
tern  m u sz ą  b y ć  z w a lcz a n i, Żydów  n a le ż y  w y s ie d la ć .

*
J a k  w  W a zyr .a n le  u rzę d o w o  p o d a n o  do  w iadom L Ścl- z s tą ­

p i!  d o ty ch c; aso w y  a m b a s a  a r  p rzy  r z ą d a c h  em  ra c y jn y c b  
w  L ond y n ie .

*
P a p ie ż  P iu s  X r  p rz y ją ł  k a r  ly n a ta -w ik a r ju sz a  d la  R zym u, 

M a rc h e tt  S e lra g g ia n l  n a  p ry w a tn e j  a u d je u c j i.
*

18 0  ży d o w sk ich  e m ig ran tó w , k tó rz y  o d  p o c z ą tk u  w o jn y  
p rz e b y w a ł1 »  P o r tu g a l ii ,  z o s ta n ia  o d tra n s p o rto w a n y c h  do P a ­
le s ty n y . W y lazd  ży d ó w  z  P o r tu g a l ii  w y w o ła )  n a jw ię k s z e  z a ­
d o w o le n ie .

Przepisy o zatrudnianiu uczniów w rzemiośle.
ftp) K r a k ó w ,  24 sty czn ia - G ru p a  R zem io sła  —  

W y d z ia ł  P o p ie ra n ia  P rz e m y s łu  i W y sz k o le n ia  
Z aw o d o w eg o  w  K ra k o w ie  In fo rm u je , iż w  m yśl 
z a rz ą d z e n ia  z d n ia  1 g ru d n ia  1942 r . u czn iam i 
rz e m ie ś ln ic z y m i są  te rm in a to rz y , o d b y w a ją c y  
w y sz k o le n ie  w celu  z ło żen ia  zaw o d o w eg o  eg za­
m in u  rz e m ie śln ic z e g o , n a  z asad z ie  z a re je s tro w a -  
w a n e j p rz e z  w łaśc iw y  O k ręg o w y  W y d zia ł Rze 
in ie ś ln ic z y  u m o w y  o n a u k ę .

P o c z ą w sz y  od  i s ty c z n ia  1944 r . d o  p rz y jm o ­
w a n ia  u czn ió w  rz e m ie ś ln ic z y c h  u p ra w n io n e  są  
ty lk o  te  z a k ła d y , k tó ry c h  w a rs z ta t  u z n a n y  je s t 
p rz e z  O k ręg o w y  W y d z ia ł R zem ieśln iczy  za  o d ­
p o w ie d n i d o  szk o len ia .

G ru p a  R zem iosła  w  p o ro z itm ie n u i ze Z w iąż 
k a m i C echów  u s ta liła  d la  k ażd eg o  zaw o d u  rz e ­
m ieś ln icze g o  d o k ła d n e  d a n e . p o  k tó ry c h  w y p e ł­
n ie n iu  w a rsz ta t  ■ zem ieslnirzy m oże b y ć  u z n a n y  
za o d p o w ie d n i do  k sz ta łc e n ia  uczn ió w , p rz y c z e m  
W y d z ia ł O k ręg o w y  ro z s trz y g a  w  p o sz czeg ó ln y ch  
w y p a d k a c h , czy  w ym ogi w a ru n k u ją c e  u z n a n ie  
w a rs z ta tu  za w a rsz ta t  sz k o lą c y  są  sp e łn io n e , 
c zy  n ie

D o czasu  w y d a n ia  p o s ta n o w ie n ia  w y k o n a w ­
czego  k a ż d y  O k ręg o w y  W y d z ia ł R z em ie śln iczy  
ro z s trz y g a  sa m o d z ie ln ie , czy  d a n y  w a rsz ta t  m oże 
b y ć  u z n a n y  za o d p o w ie d n i do  sz k o le n ia  uczn iów . 
O k ręg o w y  W y d z ia ł R zem ieśln iczy  m oże k a ż d e j 
ch w ili c o fn ą ć  u z n a n ie  w a rsz ta tu  zn z a k ła d  sz k o l­
ny , jeże li s ta n  w y p o sa ż e n ia  w a rs z ta tu  w m a sz y ­
n y  i n a rz ę d z ia  d o z n a ł is to tn e j z m ia n y  lu h  też 
n ie  n a d a je  się d o  sz k o le n ia  z in n y c h  w ażn y c h  
p o w o d ó w .

P ra w o  k sz ta łc e n ia  u czn ió w  p rz y z n a je  s ię  ty m  
rz e m ie ś ln ik o m , k tó rz y  z łoży li e g zam in  m is trz o w ­
sk i, u k o ń c z y li  p rz y n a jm n ie j  24 ro k  życ ia  i c a łą  
sw ą o so b ą  p rz e d s ta w ia ją  -rękojm ie, że p o tra f ią  
p o w ie rz o n y c h  ich  o p iece  u czn ió w  w y szk o lić  na  
p o rz ą d n y c h  i p ra c o w ity c h  rz e m ie ś ln ik ó w . P o n a d ­
to  p ra w o  k sz ta łc e n ia  u c z n ió w  p rz y z n a w a n e  je s t 
ty m  o so b o m , k tó re  p rz e d s ta w ią  św ia d e c tw o  je ­
d n e j ze sz k ó ł w y ższy ch  lu b  in n eg o  z a k ła d u  n a u ­
k ow ego , ,a k o  d o w ó d  p o s ia d a n ia  ta k ie g o  w y- 
k sz iia łcen ia  a k a d e m ic k ie g o  i tech n iczn eg o , a k tó ­
r e  c o n a jm n ie j  dw a  luib trz y  la ta  w y k o n y w a ły  z a ­
w ó d  sa m o d z ie ln ie . P ra w o  k sz ta fe e n ia  u z y sk ać  
m o że  p o s ia d a c z  św ia d e c tw a  p rzem y sło w eg o  u- 
d z ie lo .ieg o  p rz e d  d n iem  15 g ru d n ia  1927 r., p o ­
s ia d a c z  k o n c e s ji  n a d a n e j  p rz e d  d n ie m  1 7. 1938 
r . o ra z  te n , k o m u  O k ręg o w y  W y d z ia ł R z em ieśl­
n iczy , n a  p o d s ta w ie  su m ie n n e j o cen y , p rz y z n a  
te o raw o .

U z n a n ie  p rz e d s ię b io rs tw a  za  w a rsz ta t  sz k o lą ­
cy  u d z ie la n e  je s t  n a  p iśm ie , p o o o o n ie  ja k  p r a ­
w o k s z ta łc e n ia  u czn ió w . P ra w o  to  m o że  b v ć  
p rz y z n a n e  w  z a k re s ie  je d n e j lu b  k ilk u  gałęz i 
rz e m io s ła , W  k a ż d y m , je d n a k  w y p a d k u  ronsi b y ć  
w y ra ź n ie  z a z n a c z o n a  g a łąź  rz e m io s ła , w k tó r e j  
z a k re s ie  p ra w o  je s t n ad an e .

W  w y p a d k u , jeże li u s tę p u je  o so b a  p o s ia d a ją c a  
p ra w o  k s z ta łc e n ia  u czn ió w , a  w  m ie jsce  je j  n ie  
w s tę p u je  n ik t  in n y , u p ra w n io n y  d o  k sz ta łće fiia  
n czn ió w , w ó w cza s te rm in a to rz y  u su w a n i są  z 
d a n e j  p ra c o w n i, p o  p o ro z u m ie n iu  się  z d a n y m

U rz ę d e m  P ra c y , ktÓTyy p rz y d z ie la  ich  do  in n y ch , 
o d p o w ie d n ic h  w raszta itów . K ażdy  w łaśc ic ie l pTa- 
o ow ni rz e m ie ś ln ic z e j lu b  jeg o  z a s tę p c a  obc w ią­
zan y  je s t z a w ia d o m ić  n a  p iśm ie  O k ręg o w y  W y ­
d z ia ł R zem ieśln iczy  o u s tą p ie n iu  z jeg o  p ra c o ­
w ni o so b y  u p ra w n io n e j  d o  k sz ta łc e n ia  uczn ió w . 
T en  sa m  o b o w iązek  z a w ia d a m ia n ia  c ią ż y  n a  P o  w . 
W yaz. R zcm  w  s to s u n k u  do W y d z ia łu  O k ręg o ­
w ego. Je że li w łaśc ic ie l p racow ali rz em ieś ln icze j 
n ie  u czyn i zadość  p o w y ższem u  o b o w iązk o w i za ­
w iad o m ien ia  —  to  O kTęgowy W y d z ia ł R z em ie śl­
n iczy  m oże c o fn ą ć  n a  o k re s  3 la ł p ra w o  sz k o ­
len ia . Z a rz ą d z e n ie  re g u lu ją c e  tę  k w e s tję  n ie  s to ­
su je  się n a ra z ie  d o  u m ó w  o  n a u k ę , za w a rty c h  
ju ż  p rz e d  1 s ty c z n ia  1943 r.

P o cząw szy  od d n ia  1 s ty c z n ia  1944 r. w szelk ie  
i s tn ie ją c e  u m o w y  o n a u k ę  w  rz e m io ś le  m u sz ą  
ju ż  zg ad zać  się  z p rz e p isa m i n in ie jsz e g o  z a rz ą ­
d zen ia . I  mowyr n iezg o d n e  z tern  z a rz ą d e n ie m  
u z n a n e  b ę d ą  p rz e z  O k ręg o w y  W y d z ia ł R zem ieśl­
n ic z y  za ro z w ią z a n e  z d n iem  1 s ty c z n ia  1944 r.

P rz e c iw  k a ż d e m u  o rzeczen iu , w y d a n e m u  n a  
p o d s ta w ie  o m aw ian eg o  z a rz ą d z e n ia , m o żna 
w n ieść  z a ż a le n ia  d o  G ru p y  R zem io sła  W y d z ia ł 
P o p ie ra n ia  P rz e m y słu  i VV yszkolenia Z aw o d o w e­
go. Z w rac a  s ię  u w agę, że z a rz ą d z e n ie  to  o b o ­
w ią z u je  w sz y s tk ic h  rz e m ie ś ln ik ó w  n a  te re n ie  
Gen. Guli. Nu te j p o d s ta w ie  w y d a n e  b ęd ą  szcze­
gó ln e  p rz e p isy  o p o s tę p o w a n iu  p rz y  p rz y jm o w a ­
n iu  uczn ió w  rz e m ie ś ln ic z y c h  o ra z  o w y szk o len iu  
i eg zam in ach !

Rremieślntćaa akcja 
egzaminacyjna w ®ku 1944.
(tp) K r o k ó w ,  24 sty c z n ia . P d n o b n ie , ja k  w ro ­

k u  ub ieg ły m , P o w ia to w e  W y d z ia ły  R zcm jeśln i- 
cze ró w n ież  i w 1944 ro k u  b ęd ą  p ro w a d z iły  sz e­
ro k ą  a k c ję  k w a lif ik a c y ji rz e m ie ś ln ic z y c h . B ędzie  
o n a  m ia ła  n a  ce lu  d a lsz e  fa c h o w e  p o d n ies ie n ie  
rz e m io s ła  i w y p u szczen ie  w św ia t ja k  n a jw ię k ­
sze j liczb y  za ró w n o  cze lad n ik ó w , ja k  i m jstrzó w .

W ed łu g  in fo rm a c ji  k o m p e te n tn y c h  czy n n ik ó w , 
z a ró w n o  te o re ty c z n e , ja k  i p ra k ty c z n e  p rz y g o ­
to w a n ie  k a n d y d a tó w  z g ła sz a ją c y c h  się do e g za ­
m in ó w , stoi: n a  W j  m ag an y m  p o z io m ic . Z o g ó ln e j 
liczb y  k a n d y d a tó w  z d a ią c y c h  eg zam in y , ty lk o  
n ie w ie lk a  ilo ść  o d p ad a , W  z asad z ie  k a n d y d a c i, 
k tó rz y  n ie  zd a li eg z a m in u , z g ła s z a ją  się  po p a ru  
m ie s ią c a c h  p o w tó rn ie  p rz e d  k o m is ję  k w a lif ik a ­
c y jn ą  i, ja k o  ju ż  d o b rz e  p rz y u c z e n i o s ią g a ją  w y ­
n ik i p o m y śln e .

N a jle p sz e  w y n ik i w y k a z u  je  *nłodv n a ry b e k  
rz e m ie ś ln ic z y  z a ró w n o  w  te o r j i ,  ja k  i w  p r a k ty ­
ce  i o k a z u je  się  on  n a  p o z io m ie  d z is ie jsz y c h  w y ­
m ag ań . N a jle p ie j w y p a d a ją  m ło d z i c z e la d n ic y  
rz e m io sł m e ta lo w y ch , z e g a rm is trz o w sk ic h , k r a ­
w ieck ich  i fo to g ra f ic z n y c h .

*
W  z w ią z k u  z licznem u z a p y ta n ia m i rz e m ie ś l­

n ik ó w  w  sp ra w ie  k sz ta łc e n ia  u c z n ió w  P ow . 
W ydz. R zem . w y ja ś n ia ją , że c zas  trw a n ia  p ró b y  
w  n a u c e  n ie  m o że  p rz e k ra c z a ć  trz e c h  m iesięcy

o ra z , że  w  te rm in ie  ty m , ja k o  o s ta te c z n y m , l i ­
n io w a w in n a  b y ć  p o d p is a n a  p rz e z  ro d z icó w , 
w zg lęd n ie  o p ie k u n ó w , uw i “rz y te ln io n a  w  o d n o ś­
ny m  cech u  i p rz e d s ta w io n a  w  Pow . W y d z . R zem .

Z d a rz a  s ię  częs to , żę m is trz o w ie  d o p 1 ‘ro  po  
ro k u  lu b  d łu ższy m  o k re s ie  c zasu  o d  ch w ili p rz y ­
ję c ia  z a w ie ra ją  um o w y . W  ta k im  w rp a d k u  cza-i 
p rz e b y ty  n a  n a u c e  m e b ęd z ie  z a .ic z a n y  p rz e z  
Okręgu w y W y d z ia ł R z em ie śln iczy , a  m is trz  m o ­
że b y ć  u k a ra n y  g rzy w n ą .

KRON IKA
D ziś :1 Tymoteusza m, 
Ju t ro :  Nawróć, św. Paw łf

Dziś obowiązuje zaciem­
nienie od g. 17.20 do 6.10

Kronika żałobna.
(Jem) K raków , 24  s ty c z n ia . W o s ta tn ic h  d n iac h  zm arli 

w  Krakowie :  A lo jza  B ittn e r, z a k o n n ic a ;  Ja n u sz  L esak , u ro d ź. 
1 9 4 4 : F ra n c isz ek  K asza, lat  67 , do z o rc a ;  A nna K ucharz ,
la t  7 4 :  H o n o ra ta  W ilkosz, a t  50 , żo n a  ro ln ik a ;  W ik to rja
S zw ab, la t  44 . żo na  u rzę d n ik a  p r y w a tn e g o ;  Ja n  B arty ftsk i, 
l a t  62,  e m e r y t ,  k o n t ro l e r  M ie jsk .  Kolei  E le k tr  ;  Stefan ja  
M ajch ro w sk a , l a t  2 7 , dozorczyn i dom u;  A n to n in a  B arczyk , 
l a t  64.

(tp)  ZAGINAŁ CHŁOPIEC. Dnia 11 s ty c z n i a  b .  r ,  wys zedł 
z do m u rodz iców w C zęs to ch o w ie  (ul.  W i l e ń sk a  4) W ac ła w  
Li szewsk i ,  l a t  15 i do te j  p o ry  nie wróc ił .  Ch łopiec  u b r an y  był
w g r a n a t o w ą  j e s i o n k ę  c z a r n e  sz tu c z k o w e  ub ran ie ,  cz a rn ą  
cz ap k ę  n a r c i a r s k ą  i w o j s k o w e  k a m a s z e ,  J eże l ib y  k toś  znał 
m ie j sc e  pobytu  zag in ionego  chło pca ,  wzg lędn ie  m o że  udz ie lić  
o nim j a k i c h k o lw ie k  in fo rm acy j ,  p ro sz o n y  j e s t  o p o w ia d o m ie ­
nie ro dzi ców lub  n a jb l iższy  p o s t e r u n e k  po lic yjny .

UKARANI ZA NIELEGALNY UBOJ. P r z e d - sąd em  sp e c ja l­
nym w P io t rk o w ie  s t a n ę l i  n i e d a w n o :  Kie liszek  M a r j a n n a  i So­
lecki  S t a n is ła w  (w ieś  Zubki Małe,  po^*  T om aszów ). Wymie ­
n ione  osoby o s k a rż o n o  o z ab ic ie  ko lcz y k o w an e j  Swlni. r z e ­
kom o ch o re j  1 s p rz e d a ż  m ię sa  w iep rzo w eg o  po  p a s k a r s k i c h  
c e n d th  L e k a rs k i e  b a d a n ia  wy k a z a ły ,  że  z a b i t a  Św inia b y l i  
zup e łn ie  z d ro w a  W związku  z o rze c z e n ie m  le k a rsk ie m , o s k a r ­
żone  os oby  s k a za n o  na p ó ł to ra  roku  c iężk iego  w ięz ien ia  i za ­
p ł a c e n ie  g rzy w n y  po 5 0 0 0  zł.

Br ak  si t  roboczych  d a j e  s ię  p rzy k ro  o dczuw ać  w  s z p i t a ­
lach  a n g ie l sk ic h .  Po n ieważ  już od d łuższego  cz asu  na to n a ­
r ze k a n o ,  z d ecy d o w ał  s ię  ob e c n ie  — jak  donos i  , , Dai ly Tele- 
g r a p h “  —  z a rz ą d  s z p it a la ,  p o łożonego  w Cam bridge ,  u n i e r u ­
chom ić  s z p it a l  z  p o w odu  b rak u  sił  rob oczyc h .

*
EFE dono s i z Nowego  J o rk u ,  że  o g a rn ę ł a  t a m  m aso w a 

śm i e r t e ln o ś ć  w ro b i#  i goł ęb ia .  B ad an ia  w ykaza ły ,  że p t a ­
c tw o  zo s ta ło  o t r u t e  m ie s z a n in ą  p o żyw ien ia  ze s t ry c h n in ą .

H o le n d e rsk i  b a n k ie r  F ło r i s  Te rme i il en  r zuc ił  s ię  ze sw ego , 
z n a jd u j ą c e g o  s ię  n a  20- te m  p i ę t r z e ,  b i u r a  p rzy  u l ic y  Wall-  
s i r e e t  w Now ym Jo rk u  n a  u l ic ę  —  j a k  do nos i  EFE T e rm e u len  
był z a p rzy jaźn io n y  z h o l e n d e r s k ą  e k s -k r ó lo w ą  W ilh e lm in ą  
i z a s tę p o w a ł je j  i n te r e s y  w S ta n ac h  Zjednoczonych .

Obwieszczenia urzędowe
| U l ■ p - ę 7 /  T C  1 I C  0 przedłużeniu kart seiwolenlowrch na 

v  ®  ,  Ł  I r  I  Ł  wykonywanie Działalności kulturalnych
w roku 1944 w Oki yu Krokau. - dnia id  (tycznia 194. r.

W n io sk i o  p rz e d łu ż e n ie  na ro k  194 4  z ezw o leń  (K art zezw o len io w y ch ), k tó ry c h  
t e r m r  m in ą ł, n a  w y k o n y w a le d z l i ła ln o ś c  k u l tu ra ln y c h . D opuszczonych w ed łu g  
d ru g ie g o  p o s ta n o w ie n ia  w yko lw c z ig o  do  ro zp o rz ą d z en ia  z d n ia  ,  n a rc a  1940 r
o d z ia ła ln o śc i  k n l tu ra ln e j  w G en era ln y m  G u b ern a tó rs tW Ie  z  d n ia  18 sierpn<» l j  (0
(Dz. Rozp GG r  s t r  4 2 4 )  ty lk o  n a  p o d s ta w ie  u rzęd o w eg o  z ezw o len ia , m u szą  być 
z lo żn n  w c z a s ie  o d  w to rk u  d n ia  2 8  s ty c z n ie  do  p ią tk u  d n ia  17 m a rc a  1 944  r .,  
a  m ia n o w ic ie :

d la  m uzyków  n  n i m . . .  /c l .  (k ap e lm is trz ó w , so lis tó w  I r  azy k ó w  zesp o ło w y ch )
od d n ia  2 5  s ty c z n ia  d o  d n ia  4 lutego 194 4  r .  

dla śpiewaków k o n c e rto w y c h  I s cen ie ; tycn
od d n ia  7 l u l c g j  do  d n ia  10  lu te g o  1 9 u 4  f .  

dla aktorów I zarządców s< m
c d  d n ia  14 lu te g o  do  d n ia  18  lu te g o  1 9 4 4  l .  

dla tancerzy i artystów
od d n ia  21 in te g o  do  d n ia  2 5  lu te g c  1944 r .  

d la  literatów, księgarzy, tłu-naczr. w łaścicieli wypożyczalni I kiur przepisywania 
I tłumaczenia

o d  d n ia  2 8  lu te g o  d o  d n ia  4  m a rc a  ty - .4  r .  
d la  fo to p ra tó w  I g ra f ik ó w

ud  d n ia  6  m a r t .  dn łn ia  10 m a rc a  1944 r. 
d la  a r ty s ‘ 6w-nt l a u y ,  h a n d la rz y  d z ie l s z tu k i ,  rzn fb l zy. a n ty k w a r  u szy  I In­

ny ch  zaw odów  k u ltu ra ln y c h
od  d n ia  13 m a ca  do  dn ia  17 m a rc a  <944 r  

W niósł > n a le ż y  k ie ro w a ć  do  G u b e rn a to ra  O kręgu K ra 'u  (W ydział p ro p ag a n d y ), 
K ra k a u . A d o lf-H itlc r-P la tz  30

Z; p rze d łu ż en ie  k a r t  zezw o len lo w y ch , k tó ry c h  te rm in  u p ły n ą ł, n a le ż y  w p łac ić  
do  K_sv  OK ręgow ei w n r jk a u  JO zl rch ( trz y d z ie śc i z ło ty c h ' K w otę w olno  w p ła ­
c ić  d o p ie ro  po u p rze d n le m  w e z w a l i"  Do z a p ła ty  n ie  p rzy jm u je  s ię  z a a c z .ó w  
s te irn łlaw y ch .

, i r ‘o>kp(law cy, z am 'eszk a1 i w K ra k a u . w inn i w ręczy ć  sw ó j v n io s ę ' o so b iśc ie  
i w yże! w y in ien 'o n » c h  d n iac h  i po  w ezw an iu  n sk u te c z n ic  o so b iśc ie  z a p ła tę  30  z ło ­

ty ch  w R a s 'e  O kręg o w ej w K rnkai 
W n rasknd  „ c y  za m ie jsc o w i w inn i p rz e s ta ć  p ism em  p o teco n em  sw ó j w n io sek  

w  c ią g u  w yżej w y m ien io n y ch  dni z a a d re so w a n y  ,,D o G u b e rn a to ra  O kręgu iW sdz 
P ro i igandY i K rokau . A d o lf-H ltle r-P la ._  ? n "  Z a p 'a tę  10 z ło ty ch  u 'k u te c z :i ! f  „ a ie ż y  
d o p ie ra  p d  w ezw an iu  zn n o m o cą  p rze k a z u  w K asie  O k ręg o w ej w U rzęd z ie  G u b ern a ­
to ra  K rak au . S c h u s te rg a s s e  2.

K rak au . d n ia  IB  s ty c z n ia  1944 r.
subernator Okręgu Krakau, Wydzla1 Propagandy. X poiacanla Wolfram.

Z d n iem  15 lu te g o  194 4  u ru ch o m io n a  . o s t a n ie  w K rak o w ie  p rzy  u lic y  29 L is to ­
p a d a  Nr 48  SZKOŁA OGRODNICZA jz p o lsk im  lęzy k iem  w y k tar w ».

Czas t rw a n ia  n a u k i 2 l a la  O pin ia  sz k o ln a  d —  z t. m ie . 'ę c z n 'e  Z g ło szen ia  
w  D v rek c li Sz_nH  w a n i p o w sz e d n ie  d u f — 12 godz 

Przy im ow  ni b ę d ą  'a c y  k an d y d a c i k tó rz y  uki.A czyli 15 ro k  ż y d a ,  u d o w o d n ią  
u k o ń c z en ie  szkoły  .p o w sz ec h n e j i m o ż l"v ie  o g ro n m ezo  >nb ro ln ic zą  . r u k t - k ę .  
Szku a w p ie rw szy m  rze d z ie  p rz e z n a c z o n a  je s t  d la  u czn ió w , z o b ręb u  m ia s ta  K ra­
k o w a  i n a jb liż s z e j  o k o licy .

OGŁOSZENIE
Z pow o d u  uży t a Budynku od  24  1 do  1 2  1 9 4 4  m fe i.a  In n e  c e le .  aóm i 

n ł s t r a c l a  n ie  h ę d z 'e  w  tym  czasi*  r z y n n a  N ie d o ty czy  to  s łu żb y  le k a r s k ie j  o ra z  
W id z u  d lec z n ic tw a , k tó ry  w p o o an  m c z a s ie  będzl s ię  zn a jd o w  ić w  R e lch sh o f, 
p la c  W olności Nr 18.

Ubezploczalnlo Społeczna telchehaf 
Prewadzacy In te rn y  kierownik: Wlsgand m. p.

Koniec .()hwie*zrxcft Vrzędowych"

Malrypianlalp*
Trzy m łode d z 'e w c z a tk a , sz a ty n k a , b lo n ­
dynka. b ru n e tk a  (w iek  20, 2 0 , 19). z a ­
m ie s z k a ^  o b ecn ie  na prow  n c ji ,  z b rak u  
*n a jo m o śc i p rag n ą  tą  d ro g ą  po zn ać  P a ­
só w  w ce lu  m at ry m #  P an o w ie  z w yższem  
* y k * z ta !c e n ;em  m a ją  p ;e rw sz e ń s tw o  (od 
!a t 26 do 33). Z d jęcia  m ile  w id z ian e , 

k td ry c h  zw ro t ręczym y słow em  ho- 
Soru, Zgł : G oniec K rak ., K raków , ,Nr. 
J8 4 5 K " .
n a n d lo w le e  k a w a le !  l a t  4 0 . p o ś tn b t 
P an ią  zam o żn ą , in te l ig e n tn ą . Z g l.: Oe- 
®i*c Ki. k ., K raków , „N r. 3 8 4 6 K ".

Brunetka la  3 8  d o b -eg o  s e rc a ,  ła g o d ­
neg o  u s p o s o b ie n ia ,  m a ją c a  p ra c ę  I w ła ­
sn e  mii z k an r p o z n a  P an a , c h ę tn ie  
rze m ie ś ln ik a  du  l a t  40  Cel n d t,v m  
Z g l.: G oniec K k. K łak ó w . . Nr 2 1 3 4 " .  
S z a ty n  In teU g m tn y , p r .y s to jn y ,  n a  p o ­
sa d z ie , ś re d n ie  wyTiszta" e n le . na y sż 
k o re s p o n d e n c ję  z p a n n ą  do la t  2 l  c e l 
m a tr ,m . Z g ło szen ia  z tc logTafją, k :c o -  
w a ć i G oniec K rak ., K raków , ,.N r 3 1 5 1 "  
Blendyn, w y so k i, p rz y s to jn y , ś re d n ie  
w y k sz ta ic e m ę  z rw o u u w e  p tu k u lc  o d ­
p o w ie d n ie j zn a jo m o śc i w ce lu  m atry m . 
Z g ło szen ia  z lo to g r a l lą  k ie ro w a ć  4o 
G ońca K ra k .. K rak ó w , „ N r, 3 1 5 3 " .

Młoda, ś re d n ie  w y k sz ta łc e n ie , In te l i­
g e n tn a , m u z y k a ln a , n iez a leż n a  z  w la- 
snem  m ieszk a : ietn , n a  d o b re j p o s  d z ie , 
p ozna  p a n a  z w yższem  w y k sz ta łc e n ie m , 
n a  s ta n o w isk u , w ce lu  m a try m . T ylko 
p o w ażn e  z g ło sz e n ia  do  O oóca K ra k ., 
K rak ó w , „N r. 3 1 2 1 “ .

Noclegi
N aelep l K raków  2 le .u u |  Z S 'l  
N oclegi p rzy lez  Inym K raków  ś r  Se 
s t i a n .  2 7* >1
N oeleg li X aków  G rodzka  5C 12 2898
N o clep i: K raluW  S zew sk a  7. m 7
Noe iegi: K raków . S ta r rw  ś ln a  52 , m . 13.
N oclegi i a t e r g e n c j i :  K rak ó w , L a d z iw J-
lo w sk n  U /2  4 8 1 9

Nauka I wyr.howarin-
N iem ieck ieg o , a n g ie lsk ie g o , la l arą m e to ­
d ą . w yuczą  lis to w n ie . In lo rm a c le :  W el- 
ta n ,  B rzesk o , s k ry tk a  p o c z t. 2 2 . pod 
„N r. 1 3 1 7 “ . 3 8 5 4 k

Re*ne
P a n a  ł a n r  K a rp -R o tte ra iu n d a , z a m ie sz k a ­
łego  B ochn ia . N a jm o c n ie j p rz e p ra sz a m , 
za  n ie s łu sz n ie  w y rządzona  k rzy w d ą m o ­
r a ln ą  k tó ie g o  s ło w n ie  o b raz iłe m  p rzy ­
pad k o w o  na  s ta c j i  B ochn ia , d n ia  15 g ru ­
dni ub . r .  p rzy  p o c ią g u . B izon F ra n -  
C jz e k .  3838K
P luskw y i inne  in se k ty  tęp i g azem  „B F ‘. 
n ie  u sz k _ d 7 a ją c  m ebli t i a n  o , m era ii  —  
„G azo ch  m ia “ , K rak ó w , P ija r s k a  19. 
T el. 116  4 5  40 7 8 2
D etek ty w  p ły w a ln y , 'u  z a p ro w a d za  w y­
w iady , o b s e rw a c je , u d z ie la  i n fo r m e l ,1 
d y s k re tn ie . Z le ce n ia  p ' ‘e m ru  k 'e i-ow „ć  
do a g e n c ji  „ W e l ta n " ,  B rzesk o , s l  ry tk i 
p o c z to w i  22 .  3 8 3 9 k
W ypożyczę za  dobrem  w y nagT odzerrem  I 
p ew n ą  g w a ra n c ją  s y p ia ln ie ,  2  s a lo n i­
ki, 4  k a n d e la b ry , 2  k a n a p y , o ra z  k ilk a  
d y w an ó w . tĘfr. d o n ie c  K rak .. K raków , 
„N r. 4P 77K ".
P lusF w y z z a ro d k a m i tę p i  r a d y k a ln ie  
sp e c ja ln y m  zem  „ O a z o c h e m ia " , Z a­
k ład y  d e z y n le k ty jn e , K rak ó w , P ija r s k a  
19. T e lefo n  1 1 6 -4 5 . 4 0 7 9 1
P rz e ra b ia m  ze s t a rycb  n a  n o w e  n to m a 
ny tap c z a n y  k an a n y  itp  w Z a k re s ie 1 
ta p ic e rs k im  F irm a  A ntoni K rzem ień  
K 'a k ó w  S t iro w fś ln a  7 9  2 365k
W a rsz a w a  P e n s jo n a t .  M onioszki 7 m 3 
w p o k o jac h  b ież ą c a  w o d a  366Sk
R ozw ody, sp o r e sp , „w y  m aśżeftsk le , m 
lo rm u ji la,#: p raw  S ta s ia k le w lc z  War 
szaw a  Z ło ta  32  3 8 0 6 k
G u staw , s p e c j a f s  a  trw  le j  o n d u lac ji, 
w y uczony  w W ieffiin  w y k o n n je  p ły n am i 
z a g ia o ic z n e tu i,  n a jie p sze m  n le s tk  idll- 
w em l. „ J a s i a "  K u k ó w -P o d g ó rz e , L im a­
n o w sk i' "o  3.
K aw  z ia rn is tą  pi ty jm u je  do  p a le n ia  
S ta n is ła w  W acb e l K raków  D łn ia  53 
sk le p  k o lo n ia ln y  2 727
S o lid n a  t  fach o w a  a a p ra w a  m aszy n  k io  
m ię sa  ty lk o  w s z l i f ie ™  n t y  B b ysz- 
k iw s k i  K raków  B ra c k a  5  3u
R e p e .-c je  z eg ark ó w  —g 'ó w  i nudzi 
ków  u sk u te c z n ia  f ir r  G ajew sk i K ta  
ków  ul S t a r o w i l n r  26  3318
P rz y jm ę  n a  p ize c h o w a n le  lu r te p ia u  lub  
p .a n in o  a in e  wypo y czę z p e łn ą  ę w t tan  
c ją  Ł a sk a w e  zg’ rżen ia: Goa :c  K rak .. 
K raków  „N r. : 4 8 8 “
P rzy jm ę p ian in o  lub  k ró tk i  fo rte p ia n  aa  
p rz e c h o w a c ie . Ł a sk a w e  z g ło sz e n ia : Do­
n ie c  K rkn  K ranów , „ N f . 3 5 8 0 " .

jp6inlka-kler*wn<aa dt la b ry k l  w ody s o ­
d o w ej w K r a k „ j ! e ,  dt ik o n  Ge p: p a ru ­
ją c e j  z y 'm e  T ytko  p t wal ii r e l le k ta n c i  
d g t .:  O oniąc K raL., K raków J „ N :. 3 5 0 9  
S p tln lk  z g r-tów ką ok . lob  p o n a d  '0 0  t ” S 
zl. p o szu k iw an y  ód  p -z c u s ię b io rs tw a  
p rz e m .- tec h n ic zn e g o  w K rak o w ie  ż g t 
G oniec K la k .. K raków  .Nr. 3 5 6 1 “
Kto :yd : d o b ry  o b iad  (d ie ta )  ś  ód-
m ie śc ie  Z g l.:  O onlec K ran .. K ran ó w  

Nr. 3 6 J 2
E le k ti /e z n o  in s ta la c je  ś w l a f a  m o to rów  

dzw onków  w y k o n u je , o- z n a p n w ia  
.m a .  s K raków . S to la rs k a  6  389 9

W 24 -eb  g o d z in ach  n a p ra w ia  p rec y z y j 
m e w ieczn e  p ió ra  o łów ki „ P e lik a n "  
inne  S k taa  p a p ie ru  1 B arnyczow L  K -  
ków . K rak o w sk a  3 8  tel 212-04 3707
N a p ra w ia  k ilim y  W y tw ó rn ia  K obier rec 
K rak ó w  S tra d o m  3 3 7 3 5
C zyści c h em iczn ie  odzie* . so K Jh re  w >3
d n ia c h  l l tm t  P r. Jo g a lla  K raków  Die 
t la  9 3  w p o d w ó rcu  4u07
Trwali o n d u la c je  so lid n ie  w y k o n u je  
„ S ia w a "  K rak ó w  F lo r a ń sk a  41 w  po  
d w o rcu  412 4

'B lo liznę  m ęsk ą  z p o w ie rzo n y  ab m a te r ia  
-ćw . p ie rw sz o rz ęd n ie  w y k o n u je  O ro c h o - -  
ski. h ra k ó w . F e lic ja n e k  7. ioczis . 
o a .  „ ty  s ta r e  zn iszczo n e, bez p odp  lu  
u ia .a .s tw o  za . ri n iczn e . p o lsk ie  -  przy  
n ie ść  do  lac ito w e j b e z p la to e j c t e n j  
K rak ó w  Ł obzow ska  B S alon  O t razów  
Z io ło  s re b io ,  k a m ie n ie  s z la c h e tn e , g ra -  
w iru je  Z ak ład  R y tow niczy  Tać sza  
F ro ch w icza , K aków . G ronźko 5 , I. 
o ficy n a  C O S
Ro ro d y  s e p a r a c je ,  a  m en iy  — tn lor- 
m uje  d o św ia d cz o n y  p ra w a lk  W arszaw a  
R e s ia  1. m d i . ,  ile iscow ym  l i s lo w f i i  
S ta n is ła w  S z k ien e r, R ozw adów , R ynek 
19, w y k o n u je  U w a lą  ondu! u |ę  n a jle p -  
szam i p ły n am i. 4 3 3 4
M a ją te k  ro lny  (w L - s c h a f c  I, o d ­
s tą p ię  w d z ie tż rw ą . W iad .: r  H. „ lu i -  
c ja ty w a " ,  K rak ó w , K ap u cy ń sk a  7. 4 # e J  
Pap  o ry  .o to g r a l  m e  k lis z e , .h em  
‘la l j a ,  p c le c a  S k ie r  K ra k a n , K a lw -- 
r y js k a  5 . '  4 9 5 5
K to w ypożyczy  n a  c z as  3  m les . nu ty  
B u ig ir  ici . Z g tosz. z p o d an iem  w a­
ru n k ó w  G oniec K ra k ., K raków , ,Nr. 
5 0 0 6 " .
Buty  c tlu e rs k ie ,  ch o lew y  J o  u leb  z li ■ 
s t a r c z o t y j n ’ m a te r jc ló u  w y k o n u je  p iJ -  
co w n ia  c h o le w ek . K raków  u l .  św  G er­
tru d y  14, II. 5 0 4 4
C to ie w k l w sz e lk ie g o  ro d z a ju  z puw  e- 
rzo n y ch  m a te r ja ló w  s o lid n ie  w y k o n u je  
p rac o w n ia  c h o le w ek . K raków  u. św  
G ertru d y  14, II. 5 0 4 !
Z a p r s y i . / u n y  lu m a c t  i b ia ro  u u m a e z e p  
i p o d ań  K ia k a u  n a s m o ( a  se  iB rae k a  B 
W y d z lo rła w lę  n to re s  lui p rz y s ta ń  do 
sp ó łk i z w sp ó lp t cą  k u p iec k ą . Z g łosze­
n ia :  OoDiec „ re k n w sL I, K raków . „N r. 
4 0 2 8 " .
P o s ra k u ję  sz ew c a  z " M u , rz e m ie ś ln i­
c z ą , bez . la p ita lu , Ja k o  sp ó ln lk a  do  o- 
tw a rc la  w y tw ó ra 1 d ew n  ak ó w . U dział w 
p ra c y  u iep o trze b n y . W y c ze rp u jące  g ło ­
s z e n ia :  G oniec K ia k u w sa i,  K raków .
„ N r. 4 1 8 9
Wypożycz* p ia n in o  d o b re j m ark i, w  do- 
b m s ta n ie ,  do  dom u b e z d zie tn e g o . 0 -  
le r ty  k ie ro w ać  G oniec K rak : orski, K ra­
k ó w , „N r. 4 1 7 2 " .
z jm li  n lę  k a p c e  do  w d z ie w a n .a  n a  bn 
ty  w n a jle p  :zym g a tu n k u  ze sk ó rz a n a  
z e ló w k ą  Nr 9  i r  N 3 8 . Z e lo sz tm a .  
K rak ó w , t e l t lo n  Nr 1 3 4 -9 3 .6 , ap r a t  . 2  
P an *  D ra B azy ie 1 1 P o n y cza , k tó ry  le ­
ż a ł w s z p ita la  Boni! a tr ć  p ro sz ą  o

£o d a n ie  'd r e s u  k  sp ra w i o s o b is te j:  
o n iec  K rak o  .zski, K ru .o w  N l „ 4 2 5 9 “

B ilan s  p o d f itn l  s ię  sp o rz ą d z ić  rn ty n o - 
w an y  b n c h a lte r -b i ta n s ls ta .  Z g ło szen ia : 
G oniec K rak o w sk i, K rak ó w , „N r. 4 1 9 5 “  
O grodn ik  p o sz u k u je  d z ie rżaw y  m ałeg o  
o g ro d u  z m ie sz k an ie m , tro c h ę  o k ien  in- 
s- tto w y c h , o k o lic a  " r a k o w a :  g ło d ze­
n ia :  G oniec K rak o w sk i, K raków , „N r. 
4 2 6 7 " .
Krawiectwo, p rz e ró b k i,  n a p ra w k l:  K ra ­
ków , P i ja r s k a  10 , w B ram ie  F lo n a ń -  
sk ie j .  4 2 7 5
Buty z c h o lew am i m ę s k ie , w do b ry m  
s ta n ie ,  z a m ie n ią  n a  u b ran ie , d o p łacę . 
Z g ło szen ia : K ikćw , S trad o m  1 ,6  
Filatelistyczne o iu ro  „ K o le k c ja " ,  K ra­
ków , B rack a  4 , i p te i .  118-13 , sp rz e ­
daje, k n p u je , z a _  la w sz e lk ie  zn aczk i 

i zb io ry  Uzup łn ia  in a n k o lls ty .  4411 
W illa  p o d  K raków  :m w p ię  i t tn  poło- 
:en iu , o i l c c a  p o k o je  z c a l:  tz ie n n e m  n- 
trz y m an ie m  po c e n ie  p rz y s tę p n e j ,  Zgło­
sz e n ia :  K rak ó w , S ta ro w iśS ia  4 7 , K o le­
k tu ra .  4430

Zguby kra jtiił)"
Zgub,ano K e n n k a r tę  ia n azw isk o  O stro w ­
sk i ż b  gn _w. N i. 3 3 5 1 , w y d a n ą  p rze  
N re su a u p tm  J a ro s la u .  4 0 7 0
Skradi'ono k s ią ż k ę  in w a lid z k ą  i K enn­
k a r tę .  w y s ta w io n ą  p rzez  Z arząo  Gm ny 
Now a G óra . n a  narw -isko Bąk W ład y ­
s ła w , zam . F ilip o w ice . 5 1 6 5
Zgubiono K en irk a rtą  Nr. 3 3 0 5 , w ystaw -o- 
ną przez gra ie C hazew ice, pow . D ę j-c a . 
n a  n a z w is" ',  Bełzak Adam . 3 8 6 Ik
Zgnbtono w B rzesku  Non ym K en n k a r tę , 
w y s ta w io n a  p r . - z  U rząd  Gm inny U ś c e  
S o ln e , p c  K tak ó w , n a  n azw isk o  K a­
ta rz y n a  C icha n r. w N ie d a ra c h , zam  w 
G rob li, ,  3W. K raków . 3 8 6 2 k
Skradziono G ew e rb e b e re c h tig u o g , n a  n a ­
zw . sk o  D m ytro  H lrn .a k  G la s w e rk s td tte ,  
w j-staw io n ą  p rzez  K rc is h a u p tm a n n s c h a it  
! r tz e m y ś lu ,  d n ia  2 9 . VI. 1942 Gew. 

K ai Nr 4 8 /4 2  Z w ro t n a le ż y c ie  w yna- 
g n id zę . 3 8 6 3 k
K a ta r - y m  W alczak , c ó rk a  K az im ie rza  i 
Jó z e ty , urodzona w K o b y ln ik ach  11 X.

,1 9 2 3 ,  gm iny  C ho tel, zg u b iła  dow o d y :
'  K e n n ia r  ę . a r tą  P ra cy , o raz  św ia d ec tw o  

'z c z e p ie n ia .  Z n a lazcę  p ro sz ą  o zw ro t. 
Z gubiono K en n k a r tę . w y s ta w io n ą  p rzez  
K re is h a u p tm a n n s c h a lt  T arn ó w  o ra z  leg i­
ty m a c ję  u rz ę d n ic zą , w ) J ta w ‘a n ą  p rzez  
F ln a n r lu s p e k to r r .  o ra z  K a r tą  P racy . Wy- 
s tw io n a  p rzez  U rząd  P r a c r  w T a m o w e  
n a  u a z ^ N to  E lja sz c n k o  B azyli, D ąbrów .. 
T a rn o w sk a . 3 8 6 5 k
D nia 22 . XII. 1943 r. zg u b iłam  z a re k a  
w ek  w ra z  ; K e n n k i r tą  Nr IV -9751. Ar- 
b e l t s k a r l^  N r. 901  7 1 4 6 8 , k s ią ż e c zk ą  
Ubezp Snoi Nr. 2 7 6 7 1 7 7 0  i św ia d ec tw o  
sz cz e p ic i a p iz ic iw  ty lu so w i, na  n a z w i­
sk o  Cybb a n  MarJ: Ł ask ń w eg o  z n a la z ­
c ą  p n s z e  o  zw ro n a  a d re s :  K raków , 
K rak o w sk „  2 9  m 2 7 a . 3 396
Zgul ono K e n n k a r tę  u a  n azw isk o  W rr 
n  M ieczysław , i  im . w Z e s ta w ic a c l . 
p c w . M ie c .ó w . 3416
Z g u b iłam  K e u ik a r tą ,  w y d a n ą  w S tra sz ą -  
d n i e  na n a z w isk o  M a rja  S zczep an ik . 
ł .a 'k a w e g o  z a a la z c ą  p ro sz ą  o  zw ro t. 
Skradziona te c z k ą  s k ó rz a n ą  z z a w a r to ­
ś c ią  k s ią ż e c z k i  U bezp. S >o’e c z a e j  za- 
ś w L J c z e n ie  s z p ita la  św  Ł a z a rz a  o ra z  
k s ią ż k ę  z b ib ljo te k i  p t  „ S k a n d a l m a ł­
ż e ń s k i"  w sk le p ie  pi ty  u l. L w ow sk .e j 
Nr. 2 4 . r 'e d z y  godz. u— 1 0 -tą  ran o . —  
O ddać pod a d re s :  J .  k u k u ta ,  K raków , 
u l .  > w ó w sk a  2 4 . 4 0 4 4 .
Zoub.ono K e n -k a r tę  N r. 1 4 6 4 ,m 4 6 , wy- 
s ta w io r *  w gm . L iszk i n a  n a z w isk o  M a­
ro n a  n n  A ie a sa n d ro w ic e  N r. 6 , gm ina  
L iszk i. 3 5 2 2

7  S. p .

B r o n i b f a w  
O C H A B H W I C Z

m is trz  m a s a rsk i  
b . k ie ro w n ik  F ab ry k i B ekon6»

przeżyw sz y  l a t  52 ,  po k r ó tk i c h ,  a 
c :ę ż k ;cti c ie r p ie n i a c h ,  o p a tr zony  
Sw. S a k r a m e n ta m i ,  za sn ą ł  w Panu 

dn ia  2 2 .  I. 1944

Nabożeństwo Zatobne
przy zw ło k a ch  o d p raw io n e  z o s ta n ie  
we w to rek ,  d n ia  25 b . m. o godz 
9 30 r an o  w Kaplicy na Cm enta rzu  
Rakow ic k im ,  po czym  n a s t ą p i  eks  

• p o r t a c j a  do grłSbu. na k tó re - tc  
sm u tn e  obrzę dy  z a p r a s z a j ą  *tro 

sk an i

2 o n a , C órka, Syn, Zfęć I R odzina

f  f  P -

J Ó Z E F  G A B h Y L
.  dyrektor Zakledów Ogrodn.czyrb
urodzony  d n ia  2. I . 1880  r . ,  zm ar ł  

dn ia  2 1 .  I. 1944 
Pc . e b  oduydz ic  s ię  d n i a  25 .  I 
1944 r  o  godz 9  ran o  z k o ś ć  Ola 
p a ra f ,  w P rą d n ik u  Czerw, , . ,ym ua 

k tó ry  zapraszają
łonu, Dzidci, Wnnkl I Kadlin;

P O D Z IĘ K O W A N IE
Za w z ląc ie  u d z ia łu  d n ia  2 1 . 1. 1 8 4 4  r  

w p o g tz e b ie  ś- p ,

Jana  B A R T Y N SK IEG O
w szy stk im  Z najom ym  K olegom  "P  
K o n tro lo ro r"  i K o n tio lo tk o m  K rak 
M ie jsk . K olei E le k tr .,  s k ia d i  tą  

d ro g ą  se rd e c z n e  ,b c g  z a p ła ć "

5 1 6 7  RODZINA

Z gubiono K e n n k a r tę . w y s taw -o n ą  w Bor­
ku  F a łęck  n n a  na<w ’sk  i A nna M ko- 
d i .  BJa ly  P rą d n ik , ul B ialn-P- a d n l.  
c k a  36 . -  3421
'k r a u z lo n o  m: w t ra m w a ju  Kt *
'  acy  na n a z w isk o  M arta  M yjak , tam  
KrakOw R zeszo w sk a  8 , m 9. y42 >
S k rad z  o n o  K u n k a - te  w y s ta w io n . n 
gm  n ie  K a k ó w -P rą d n ik  Czerw ony, na n a - 
zs sko T eofil Du tel K ra k Jw  R ak ó w  ce 
u l Z w lrk ł l M .  3 4 7 9

ł  bitom  K siążk ą  P r te y  Nr. TOG K„ 
0 5 2 1 0 , w y d a n ą  p rz e z  A ib e its a m , la s io  
i K e n n k a r tą  w y s te w  o a ą  p rzez  K :eu  

lup tm  K raków  u a  n azw isk o  H uóvj 
P io tr ,  zam . K raków , Ł an o w a  J 6 a . m. 4. 
Sk ab nono K en n k a r tą . w y d an ą  p rzez 
Sr iro s tw o  w M‘e c h o 'ł i e  *m K oniusz* , 
w ie ś  P io trk o w ic e  W ie lk ie , n i  n azw isk o  
M ś k ie w ic z  Z o fja  Sabin ; u i .  28  X. 
1921 r . .  1457
Zgub o n r  2 4 . XII. 194 3  dokum  n ty :  
K e n n u c r tę . w y d at a p rzez S ta d .h a u y  m. 
K raków , o ta z  Meld ‘ a r tą ,  n a  n irw  sko  
K u b ack a  D anuta . 3 4 6 8
S k rad z io n o  K ennl t ą  y s ta w io n ą  p rzez  
S ta d h a u p t nn K raków . P e rso n a la u s*  
w e is  Nr. 7 3 5  O stb“ hn B a u fn s p e k tn n  Krn- 
k ó w -P tisz ć  » , N ach tau sw e is  z " e rm e ld e -  
in sp e k tio a  K raków  —  w sz y s tk o  u a  t a -  
n azw isk o  A ntoni S a n e c k '.  kśB I
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CHtMliPRODUKIE / J.A .KBA U SSW  
W ARSZA W A

Z g ł a s z a j ą c  się  
o c h o t n i c z o  do 
pracy w  R ze s zy 
Niemieckiej —  
m a s z  p r a w o  
wyboru m e,sca 

'p ra c y .
Zgłoszenia:

BlUitO idFORUdflCYJii;
J l l oiacownikow fizycznych 

umysłowych
K r a k a u ,  B u rg s tr  

( G r o d z k a )  L  60

Transporty zbiorowe
M  ir t r ,  Warszawę -  p rz e w ó z ; samo 

chodow e k o le lo w e  lokalne 
P. WYSOCKI -  Kraków. Floriańska 1t 

Toltlan 175-71

KRAKÓW, PLAC DOMINIKAŃSKI Nr. 4 
l o l o c a :

n b ra n la ,  p łaszcze , fu tra ,  l i s ; ,  d y w a­
ny  k ilim y , o b razy , p a te fo n y . n a k ry ­

c ie  s re b rn e  i inne rzeczy .

„Centrokomis”
K ra k ó w , G ro d z k a  9.

s p rz e d a

S y p ia ln ię  ja s n ą ,  n o w o czesn ą  s ia tk i  m e 
ta lo w e  p ian in a  i inne  p rzed m io ty .

H U R T O W N IA
ARTYKUŁÓW KOSMETYCZNYCH
1 M ingelgrfln . Z a rzad  k o m isa ry czn y  
K R A  KO W, KRAKOWSKA 21. m. 23

T eiefo n  176-02.

Tanio 
sprzedajemy

w sze lk ą  g a rd e ro b ę , t a t r a  lisy  s r e f  
ae n ie b 'e s k ię  p e le ry n k i b łam y, p o ­
ś c ie l  b ie lizn ę  dyw any kilim y chód 
n ik i. lin o leu m  ob razy , w alizk i, te c z ­
ki m aszy n y  „ S in g e ra "  m a s z y n ;  p i­
s a rs k ie  p a te fo n y  w alizkow e, e le k ­
try czn e . p ły ty . n a k ry c ia  s to ło w e  
p rzed m io ty  ze s re b ra ,  p la te ro w e , p o r­
c e la n ę  s z k L  k ry sz ta ły  fo to a p a ra ty  
p rzed m io ty  dom ow ego u ży tk u  Duży 
w ybdt o k o liczn o śc io w y ch  p rak ty c z  

n y cb  u pom inków .

»Centrokomis«
K r o k ó w ,  G r o d i k o  9 .

N E B I E
S y p ia m ie  s z a t ;  k o m b m o w an e  tróldzielae 

poleca W  S T A W O W Y  
Kraków. Starowiślna 55, w stem  na  p raw o

GUMOWE i MET ALOWE
J. MARC ZYK

“  Z A K Ł A D  R Y T O W N I C Z T  
KRAKOWI i Św. TOMASZA 24

K O N C ES JO N O W A N Y  
CH  R Z E Ś C I J A N S  K I

SKLE? KOMIS UIY
Kraków, św. Tomasza 26.

p o I o e a: 
srebro stołowe, cukltrnlct, porcelanę 
na t  I 12 osób, szkto stołowa, kry­
ształy, dywan perski, stkrttarzyk 
antyczny, tatro damskie l i~»skl*

Na sk la u z ie  s ta l r  r e k n e  k ry sz ta ły .-  
k o m p le ty  do w ódk i, o raz  w -e le  p ra k  
ty czn y ch  p rze d m :o tó w  c o d z ien n eg o  
ożv tk u  n a d a ją c y c h  s ię  na p rez e n ty

Valn« poscJy
Większy d w ó r p o sz u k u je  od  z a ra z  [  e n  - 
szeg o  k u c h m is trz a  z o d p o w ie d n ią  pi 
ty . Z g ło szen ia  w jęz y k u  nie - in ck im  
z ż y c io ry sem , o ra z  o d p isam i św ia d ec tw  
k ie ro w a ć  pod „ 6 8 7 "  B io t Dglośzeó 
K ra jn a , K rak ó w , A d o lf-H itle r-P la tz  • i. 
■uicharza, lub  d o b re j k u c h m k i, poszuka- 
je  od z a ra z  za  b a rd zo  d o brym  w y n a­
g ro d zen iem  K aw ianria -B az  „ L id o " ,  K ra­
ków , M iodow a 8 . 4 0 5 4 k
Ozltwczyna, m ło d sz a , p o trz e b n a , K ra­
ków , K ro w o d ersk a  2 7 .5 . 4 7 0 9
2 pltrwszorzęi i.,ch ku cL arzy , 2 b u fe to ­
we. 1 czopow nlk* (p o s ia d a ją c e g o  um  - 
ję tn c " ć  o b c h o i^ e n ia  s ię  z p iw em ), kil 
ku  k e ln e ró w  :e s ta u ra c y jr . j  'b  3 p o k o ­
jó w k i, g o sp o d y n ię  (k u ch n i) , od  z a ra z  
p o trz e b n i. T ylko d< b re  s ity  ze  z n a jo ­
m ą Jc ję z y k a  l i e m i t  :k .e g o , ze ch c ą  ę  
zg to sić  z fo to g ra f ią  d o : D eu tsch es  „ o  
te l  u . G a s ts td t te  " r a k a u e r h o f ,  R e ichs- 
b o ..  4 0 8  lk
Pulsklo p rz e d s ię b io rs tw o  budow l m e, 
p o sz u k u je  dw óch  s ta r s z y c h  te c h r ik ó w  
b u d o w lan y ch . Z g lo sz .: G oniec K rak  
K raków , „N r. 5 1 4 7 " .
Pomocnlra d om ow a n a  stale z petL em  
u trzy m an iem  i m ieszk an iem , ro z u m ie ją ­
ca >rochę p c  n iem iec k u , od z a ra z  p cszu - 
k iw an a .-. Z g .o szeu ia  s o b is te :  K raków , 
K ro w o d ersk a  28 , i. 3. 4068!
Chłopców do n au k i b ia c h a rs tw a  a u to m o ­
b ilow ego , p rzy jm ie  P a try n . K raków , ul.

J v i a  10 3 719
t-mktykautka z a u fa n a  do  sk le p u  g a la n L  
n a  dobi :h w a ru n k a c h  o p t r a |  _a . A d res: 
G oniec K rak o w sk i, K rak ó w , „ N r 3 8 0 5 " .
00  m ałeg o  „ o s p o d a is tw a  p o szu k iw an a  
s łu ż ą c a  u czc iw a , su m ien n a  w p ra c y , wy­
m ag a n a  u m ie ję tn o :  d o je n ia  ró w . “ • 
b r .  tra k to w a n ie . W aru n k i w e d łu g  um ow y. 
Zgl. do B O „ F id u c ia " ,  K r a k ó - ,  F lo rja ń -  
sk a  15, po d  „ N r. 1 6 5 " . 3 8 3 2  
uochoszącc p o trz e b n a  3 raz y  w ty g o d n ia  
do s p rz ą ta n ia  i r a z  1 m ie s ią c u  „ a  p ra ­
n ia . K rak ó w , F lo r ia ń s k a  4 5 , II. p . m . 6 . 
Panienki o n a u k i fryzje  tw  d a m s« .e -  
go p o trz e b n e . K raków , u l. M e ise lsa  5 .
1 .y z je r .
mau kurzystka p o t-z e b n a . K ra k ó i M ei­
s e ls a  5  F r y r le r .  t 4 6 5 2
Przyjmę zdo ego c z e la d n ik a  sz ew sk ie ­
go n a  lo b o tę  m ie sz a n ą . K raków , u1 
K rak o w sk a  35 . 4071
i -zukuję m ło d e j p o rz ą d n e j ,  p ra c o w ite j  
d z iew czyny  do  m ałeg o  n iem iec k ie g o  go­
s p o d a rs tw a  dom ow ego  p ra c a  c a ło d z ie n ­
n a , a le  b ez  g o to w a n ia . W y n ag ro d zen ie  
w g o tó w ce , K asa  C horych . Z g ło sze n ia : 
Kr ków , Al. j(ras<A sklego 4 , m . 17 , go­
d z in a  2  p, p o łu d n iu . 4 8 6 0
Poszukuję k u c h a rk i  d la  czeladz i od za ­
ra z . W iad o m o ść : K raków , m a ją te k  1 Je- 
g o rza ły , J a n  G azik . 4 8 9 9
Osohi lo  p ro w a d z e n ia  go: .„ d o .s tw a  do­
m ow ego  p  sz u k o ję . K raków . K p U ąta ja  
N r 1 5 . 4 906
Służąca u m ie ją c a  g o to w a ć  p o trz e b n a  z a ­
ra z . K raków , S ta io w 'ś !n a  12 5. 5 0 0 8
Ucznia, u cz en ic ę  p rzy jm ę  do  k ra w ie c tw a  
d am sk ieg o . K rak ó w , S la w k o w -k r  3 0 /1 1 . 
Rządca, g o sp o d a rz , do  pom ocy  w ła ś c ic ie ­
low i, z n a jo m o ść  n iem iec k ie g o  p ożą  ar 
O ferty  G oniec K rak ., K rak ó w , Nr. 
3 8 3 3 K ".
Pannę do m eg o  8 -m ieslęczn eg o  sy n k a  
p rzy jm ę  od z a i„ z  n a  d o b ry ch  w a ru n ­
k a c h . Z g ło szen ia : K rak ó w , D w ern ick ie ­
go  3, m . 8 3 744
Do m ateg o  g o s p o d a rs tw a  dom o w eg o  p o ­
t rz e b n a  je s t  so lid n a  c z y s ta  pom ocn ca 
do m o w a. B ardzo  d o b re  tra k to w a n i)  w y­
n a g ro d z e n ie  i „ y ż y w len ie  z . u n i a  
Z g to sić  s ię  p ise m n ie  In i o so b iśc ie  pod 
a d re s e m , n aków , u l. F a ła t ,  1 3 c ,m  4 0 . 
PoszLCuję k atu erl 1 z ję z y k ie m  n ie m ie c ­
k im  dc khw ;a ru l- r e s ta u id c j l  od  za raz . 
Z r ło r  L-nia: W ola J u s to w sk a , n isa n z .
hodystka a m o d z io lf t potrzebna -7  
p ro w a d z ę  ii» sa lo n u  u i pi o w iu c ji c f l e  
u trz y m an ie  i p e n s ja  td b  p ro e c u t .  Zgło­
sz e n ia : Sai czek  W arszaw a , ócbuch-

i r a s s e  2  4 . '  3864
Ucznia o raz  nczen< rę  do  n au k i f ry z je r ­
s k ie j  p rzy jm ę  n a ty c u m la s t .  K rak ó w , 
C z a rn o w ie jsk a  84 . 3 9 2 5
Dochodzącej z go w an iem  trz y  r t_ y  ty ­
g o d n io w o  od  10 o 3 Jpo t. p o sz u k u ję . 
Z g 'o sz e n ia : P o d g ó rze , P a i» u w a  8, m 2 , 
p a r te r .  3 % 2
Ogrodnik! s ta r s z e g o  po k a w a le rs k u  po 
sz u k u ię  do  m o rg o w eg o  o g ro d u  z b e lg ij-  
k ą  z a ra z . Zgli z e n ia :  R om an G łow nia 
K re ssen d o rf  'K rz e sz o w ic e ) 3969

Porad ponzukula

Snrradał nieruchomości

e lę p n ia rk a , c -e rp b w -  s p o k o jn a , z 
dh iższą  p ra k ty k ą , ibejin ic  p ie lc -n a c ją ,  
m oże ąp-ć na w y lazd . Zg!os2 .: ło m ec
K ra* .. Krakowy ,Nr. 5 1 3 6 " .
Gorzelany b u c h a lte r  ro ln y , p ie rw sz o ­
rzę d n a  s i ta ,  r e f e r e n c je ,  k a s m i .r ,  szuki 
n o sady  Zgt pod 6 7 1 "  B iiro  O g 'oszeó  
K ra jn a  K raków . A d o lf-H itle r-P la tz  46 
Prak*ykant ro ln y , m iody, ró w n ież  jak o  
b u c h a lte r  ro ln y  (p rz e b itk a ) , pom o cn ik , go- 
rze la n eg o , o b zn a jo m  ony z o  i j i  i rs tw e m , 
o b e in r e  o d p o w ied n ią  p ta c ^  Z g ło szen ia  
pod „ 6 7 2  ‘ B:u ro  O gloszeó  K u . j a  K ra­
ków  ..o o ll H ltle r-P la t7  4C 4 012k
Gospodyni k n e b a rk a , d o b ra , o szczęd n a , 
z n a ją c a  p ra c e  w zafcresję  z aw o d u , szk o ła  
g o sp o d a i za. p ra k ty k a , d o b re  gotow aL . 
p iec z e n ie  d ró b . szu k a  p o sa d  — p .o  
w n e j a  p leban),■ dw ór Zg* Po»te-R e- 
s ta n ie  Su*»ow 'ce Nr. Ken a a r ty  23 7 1 4 , 
a  K aiw arji z e b rz . 4 0 1 3k
Gi poriyi k u c h a rk a , z w ie lo le tn  ą  p ta k  
ty k ą  w m a ją tk u , p rzy jm ie  o d p o w ied n ią  
p o ra d ę  Zgl do B O F ;d u c ta " ,  K raków . 
F to r ja ń s k a  15 pod ,,N r. 3 " .  3366
J h *  U ttch n lL  m tody, zdo lny , z p ra k ty ­
k ą , p o sz u k u je  p o sa d y  Z g ło szen ia : Go­
n ie c  K ran ., K raków . „N u 5 5 7 “
Pani, ś re d n :e w *ks itą tc e n ie . p r a k ty k i  
g o r -io d irc z a  zn a  co śk o lw ’ek  n e m ie c k i ,

o .  m e p o s a d ę  g o spodyn i w m a ją tk u , 
p le b a n ji,  w iększym  dom n. Z g ło szen ia  

p tu sz e  k ie ro w a ć :  G oniec K rak ., Kr aków . 
..N r. 3 5 9 1 " .
Panienki m te llg e n tn a , m n a , l a t  19. z p o ­
czą tk a m i m e m lec k ie g o , m a s z ,  rop ism o  —  
p rzy jm ie  p ra c ę . Z|_t.: G o o irc  K rak .. 
K raków . ,N. 3 J 9 9 " .
A rc h ite k  w n ę trz , m tody p rze o s-ę b io r 
czy, zn a jo m o ść  b u d o w n ic tw a , sp ec  m ebli*  
w j k i lk u le tn ia  p ra k ty k a  w b ran ży  d rzew ­
n e , I w  d z ied z in ie  b u d o w la n e j, szu k a  Od­
p o w ie d n ie j p ra c y  Z gt.- G oniec K r a k ,  

ak n w  .Nr 3 6 1 7 " .
Fryz jtr p ie rw sz o rz ęo n s  m ęsk i p o szn  
k u le  p o sad y . M ie jsco w o ść  „ b e ję tn a  Zg* 
G oniec K rak ., K iak ó w , „N r 3 7 4 9 "  
Księgowy, b i la n s is ta ,  p rzy jm ie  p ra c ę  
d o d a tk o w ą . Z g t.: G o n ie . K ra k .. K raków . 
..Nr 3 7 5 7 “

Kupno nhruthiiniolcl
G< spoi a rrtm  w ok o licy  K -ak o w a . km
pię  z a ra z , lub  w itk ę , m a ą. bez poSresi 
n ik ó w  O f e r ty  G oniec K rak .. K raków  
..Nr 4 8 0 3 "
K am len lcę-dom  i ło tć .  ab c z rś ć  kn 
p :ę g o io w k n u o  Z g ło szen ia : H ali Me 
h 'o w a  K rak ó w  G rodzka 5 9  4 805
Kuplę 1 -rodź  dom  z o g ro d em  ■ ib  ęb ,e  
K rakow a lub  p r n w n c j ' ew  p a rc e lę  tnh 
kam  - n  .  :kę Zg 'osz. SL. w ro ó s i  K raków  
Adolf H it le r-P la tz  3 ś  40  T el. 158-6u

Zakop rno- P e n s jo n a t ,  m t .  uw any, p e łny  
k om f/'  t ,  2 3  p o k o je , „m eb lo w an e , n a j ­
p ię k n ie jsz a  d z ie ln ica  w illo w a, do sp rz e ­
d a n ia ,  p o ło w a : K raków , B a s z i.w a  1 0 / t .  
Zakopant. P arcL ia , bud  w la n a . 1143 n , ł ,  
f ro n t  30  m, a jp ię k u ic jsz a  d z ie ln ica  

Illow a. s p  cd: K raków  B asztow a
10, m . 1. 5141
Łąk 2 1 0 0  są ż n i, w e W ęgrzci „b. tan io  
sp rz e d a :  KrakCw , B asz to w a  10/1. 5 142
Rabka. W ille 7  i i  pok i p „ rc e le  róż­
n y c h  ro zm -aró w , „ u d o w i., b lisk o  laz ie - 
n e _  sp rz e d a :  K raków , Z w ie rzy n ieck a  
8 , ir 1. 4751
Dom, 7 u b ik  , 4 m o rg i p o la , k o lo  W ie­
liczk i, sp rz e d a :  Kraków, Z w ie rzy n ieck a  
8, 3i. I ,  4 7 5 2
Dom, n>ur., 4  p o k ., , „ J 0  s . o g rąd u  w 
B ieżan o w ie , sp rz e d a :  K raków , Z w iejzy- 
n ie c k a  8 /1 . 4 7 5 3
Kilka p a rc e l  nzbr. w S k aw in ie , J o  sp rz e ­
d a n i: K raków , Z w ie rzy n ieck a  8 /1 .
1 mórg ziem i w R ząsce , k o le  K rak o w a , 
ta n io  sp rz e d a :  K raków , M aty R ynel 1, 
I. p ., o f ic . ,  m . 5 a . 4 8 6 2
N a j t  ,kszy w y . i r  p i r c e t  po  c e n a c h  
o k a z y jn y c 1'  w  K.aJcow ic I u*ti ttcacL  „do 
s p r - e d a n ia :  K rak ó w , M aiy R ynek 1, I. ., 

Ic ., m. 5 a . 4 8 6 3
Kamienicę III. p „ k o m fo rt, 24  otrfc. w 
ś ró d m ieśc iu , z p o w o d "  c b o ro h " , tan io  
s p rz e d a : K raków , M aty R ynek 1, I ,  p . .  
o fic . 5 a . 4868
Plasziw . P a rc e la , b u d o w la n a , 4 7 2  s .,  
t ro n tr .  31 m , ta m o  do  sp rz e d a n ia :  K ra­
ków , B asz to w a '0 /1 .  S -3 8
Kamienicy, i s «  to v  e j, 2 4  n b k a c je ,  
p o io w ę, sp rzed  K: k ó w  B asz to w a 10, 
m. I ,  te le tó i  5 9 -3 5 . 513S
Zakopano. W ille, 13 p o k ., k o m t., 30  
n o k ., konri o ra z  p a rc e le  b udow l., w y­
d z ie l., s p rz e d a je :  K raków , Z w ierzy ­
n ie c k a  8 /1 . 4 7 5 0
Park K rak o w sk i. P a rc e lę  t i  io w la n ą , u- 
z b ro jo n ą , przy iu tO L _ ad zie , sp rz e d a  
„ In f o r m a to r" ,  K raków , P ja r sk a  19 . re ,. 
l t o - 4 5 .  1 0 7 6 1
"omy, Jedno- d nne, ka t. Jenici w il­
le ,  p i : e t t ,  g o sp o d a rs tw a , w o ln e , sp rz e ­
d a  B iuro  „ W la sn a -S trz : : b a " ,  K raków , 
A dolf-H itle i P la tz  10. T el. 104-31 4 5 7 4
1'2 kamlanlcy, p em o  im fo rio w .- |, 17 
n b ik a c y j ,  sp rz e d a -  B inm  P o lo n ia " , 
K raków  Zwie z y n ite k a  9  4 9 6 2
S morgi p o la  o rn eg o , n a d a ją c e  s ię  
pod parcelację (S k a w 'n a l,  sn rz e t „ P o ­
lo n ia " ,  K raków , z w ie tz y n ie b k a  9  1 
Dom, - tu ro w a n -  5 n b ik a c y j ,  w o d o ciąg , 
e le f t f y k a  (K ra k /w ,,  i p n e d a :  B nr i
„ P u lo u ia " ,  K raków , Z w ie rzy n ieck a  9 
•ąrctle, JOO-sążniówą, d rze w a  ow o co ­

w e, S a lw a to r ,  sp rz e d a :  „ P o lo n ia " ,  K ra­
ków , Z w 'e rz y n le c k a  9 . 4 9 6 5wir.ą, 10-cio  a b ik a c jo w a  duży og ró d  
o w ocow y (K aJw a ija )  prz" a :  B iuro „P o- 
lo n :a "  Ji ów . Z w ierzy n iec  a  9. 
Rożnów. K om pteks d z ia łe k  w o lo w y ch  nad  
'^ z lo re m , w  p rze p lę k u em  p o ło żen iu  —  

e lu je  w y ląc  f t  h lu ro  W ło d zu n le iza  
Ju lia n a  H uka, K ruków , P l ja i s k a  19. 
lefOu 116 4 5 . 4 0 7 4 k
1 0 .0 0 0  t l .  „ lace  b u d o w lan e  z a le s io n e  
po łożono  n a  “ u j l  W a rsz a w a — O tw o“k w 
o d leg ło śc i km  od  W arszaw y  M e jsco- 
w ość le tn isk o w a , z d ro w o tn a , b lp o te k ł  
cz y sta , p lan y  p a ic e la e y ju u  p rze d w o je n ­
n e  załw  e rd zo n e . P p rz e d a le :  J. A: Trn- 
b ac ze k . W arszaw a , Al J j» td o w s k .e  
: 5. te l  8 -5 1 -7 0  8 -„5 -1 6  3351 :
Od i t  g r 55  za  m e tr  kw  d z ia łk i z a ­
le s io n e , p o ło żo n e  w O siedrn K lim aty cz­
no- W ypoczyuauw ym  n ad  W isłą  ftipo teko  
c i|_ :a , p a b i  p a rc e la ty j i  i „ rzed w o jen - 
m .. z a tw e rd z o n e ,  s p r r e d a le -  J A Tru- 
b ac ze k , W arszaw a , Al U jazd o w sk ie  41 
... 5  te l  8 -5 i-7 0  i 8 -G 5 -I6  3 3 5 2 k
Od zl ' 2  z i m e ' nw d z u fk .  m dow ia- 
n r  z a le s io n e  p o ło żo n e  'u ż  przy  s ta c j i  
k o m  e le k tr i  czuci s z e ro k o to ro w e j w 
n o w o c z e śn ie  zabudow anym  o s  =d]i p o d ­
w a rsz aw sk im  Nowa M ttosna l l a n j  o » t- 
e e la e y jn r  ca tw ie rd zo n e  h ip o te k a  czy it» 
w .a sn o ść  p rze d w o je n n a  S p rz e d a je :  J A 
T ru b aczek  W a rs ii  wa. A' U jazd o w sk ie  
4i 5 te l  8-51 70 -65 -1 8  3 3 7 8 k

Kupno
I ry la n ty .  K upno, sp rz e d a ż , zł -cen ią  - - -  
H dnie: th w - tk jw s k i ,  z e g u rm is trz - iu b C e r, 
K i - k ó e  ' lo r ju ń s k a .3  3 370
N M laao w k ę  dużą b la sz a n ą , w dobrym  
s u n ie ,  k u p ię . A d re s : K ra ló w , B arsk a  
32  i 5 . 5 IP 6
K lubow y g a rn itu r  kup K ras  Iw św . 
M ark a  19 . rć  ( " lo r ja ń s k  e j .  T ap icer- 
P o trzeb n o  no ity cb m iast: dyw any, k ilim y , 
k ry sz ta ły , a p a ra ty  to  io g ra tic z n e . Kom is 
Kri: ów  Plac Don l ik a ó s k i  4. 4871
K o n c e s j.iio w an y  sk le p  u ży w an e j g a rd e ro  
by b e lizn y  k u p u je  u p r r td a lr  u  go 
tó w k ę  K raków  P ie ra c k ie g o  4 267 8
Ubrania o r a 2 o d d z ie ln ie  sp o d n ie  i m y  
n a rk i sn k m e  p ła sz c z e  t lę.ikie • d an  ■ 
sk -e  o raz  k o s t 'n n  k u p u je  aa  g o tó w k ę  
Skup i S p rzed aż  Używi ne j Odzieży K ri 
ków  P lac  Dom -  k a ń sk i ł  te l 114-28  
Srebro s t a n  o o iam a n e , o raz  ta so  .o 
k u p u 'e  i p tac i n a jw y ższe  ceny. F irm a 
G a jew sk i K raków  n i. S ta ro ń  s in a  26 
Pianino, fo rte p ia n  k r ó 'k  kur ę n a t y n  
m ia s t K iak ó w  S ta ro w iś ln e  12 m 5 
te le fo n  2 3 2 -1 9  3535
Obrazy k n p u je  n c ę n  a  b ezp ła tn i S alon  

A t a " ’ K raków  S t-a d o m sk a  8 
izybka m ożna sp  zetfać u „  uie  p łaszcz  
p a te fo u  k ry sz ta ły  p o rc e la n ę  o b u  y 
ż y w an y  I n t n  l i s t  K om 's K -okńw 
G rodzka S9 *19

lany, p ian in a  .  .  ie  K w ia tkow sk i 
K rak ó w  S zp ita ln a  20 2" F tacę  b a i  yy* 
s z r  ■ >ny 1 n 1/,  p ro w ;zf z r  w sk azań  ; 
a a ra s i.  1252
D yw any, kilim y o b razy  a n ty k i o  tu l  
p n ree  ■ * K upno — s p rz e d a ż  o c e n a  
S a lo n  o b i tz ó w  d z ie l s z tu k i  Ai k ' 
K raków  S tra d o m  18 te le fo n  140 83  
Sl lep  K raków  Olnga 72 kup u  jo to w  
jo w -  U bran ia  m ary n a rk i sp o d n ie , b-eli 
; u ę  n . .s k ą .  p o ś c itm w ą  k o ce  k ilim y 
Z tg a re k  m ę sJ i n a  rę k ę  n o w o czesn y , ku  
p ię  ta n io  Zgl.- G o irec  K rak K raków  
..Nr 3 7 5 8 "
W óteL  s p o n o w  dobry  s ta n  k npu  Zgt 
G oniec K .» -  K rak ó w  .N. 3 8 5 8 "  
unraA  m t l i d  sukien płaszczy tisó w  
k 'tim ó «  dy w an ó w  n o trz e b u if  Roir a 
K raków  Szp t a 'u a  t l  389 2
K u p jjem y  za g o tó w k ę  u b t in 'a  k ó s tju  
m y p ła sz c z e , p n lta  m ęsk ie , dam  k.e 
k ilim y  a v w a _ y  o buw ie  fu tra  b ie lizn ę  
o io b fs tą .  po c ie lo w ą  t s to ło w ą  f ira n k i, 
k ap y  n a  łó żk a  h a rm o n jc  m iszyny  do pi- 
s s n ia  U czenia i sz y c ia  P łacim y  dob e 
cen y  :eez za  rzeczy  p ie rw sz o rz ęd n e  
S klep  K raków  K rak o w sk a  36 
M tb le  r ó: e k n p u je  g o tów kow o p rzy j 
m u je  w kom -s h a la  M eblow a K raków  
G rodzka * 9  4209
S klep  ku p n a  ' sp -z e d a ż y  używ a-tycb rze  
czy Kraków sw Krzyż! 7  k a p u je  go 
tó  kow o u ży w an e  u b r a n l j .  b ie lizn ę  po- 
ś c e l o w ą  k oce  k ilim y  Inne ład n e  rze  
c i j  4212
KI n . d yw any  k u p n je  i s y rz e a a te  
K raków  Dtnga 23  sk  Ep ‘Itm ów 
F e  z u k n |tm y  do sp rz e d a ż y  kom isów  . 
In te r  lisó w  ę a td e r .b y  cyw anów  k ili­
m ów  m aszyr { u .o w v c l. Dom Komiso 
wy K raków  S trad o m  16 4357

Potrzeoajeniy k ry sz ta łó w , sp o d n i, p a te to -  
-ów . b rań , e 6 jrk ó w  In te r ,  a p a ra tó --  
fo to g f ., lisó w  d y w anów . K om is K ra­
ków , G rcd zk J  59  4 4 6 5
Kupimy A tlas , z e g a re k , u b ran ie , p łaszcz , 
’ :i -  s re b  u eg o , ru d eg o  I n ieb ie sk ie g o . 
K om is, K raków . G rodzka 5 9 . ;4 6 7
Kuplę u ży w an ą  g a rd e ro b ę  i Inne u ży w a­
ne rzeczy . W id o m o ść : K raków , S tra - 
o l j i  l .  P ra ln ia  c h em iczn a . 4501 
Łóżka, g a rn itu ry  nikle w e, ch rom ow e 
m o siężn e  ku p ie , K raków , W ie lopo le  10. 
BE WU. 4 5 0 2
Wypłacjmy za liczk i w w y so k o śc i do  1 3 
w a r to ś c i ,  za  p rzy n ie s io n e  do  sp rzed aży  
fu tra  fęsk ie  d a m sk ie , b tam y. k o łn ie rz e  
lisy . o b ra n ia , b ie liznę  p o śc ie lo w ą , tira r. 
k i. śn ieg : w ce . k ap ce , k ry sz ta ły , a p a r a ty  
fo to g ra f.  Kom is. K raków , Adoll H:t |e r -  
. lu tz  12. W p o d w o rcu . 4505
Chctsz o trz y m ać  z a ra z  g o tó w k ę  za 
n ż y a n e  nb  lid . p ła sz c z e , k o stju m y  
o buw ie , b ie lizn ę  itp . reże d m io ty , za- 
t leś , lu b  n a p isz  p o cz tó w k ę  d_ „Don i 
K rm s o w e g o " .  K rs^ów . S ta ro w iś ln a  52 
Plrkę n o żn ą , w dobrym  s ta n ic  kupi 
O le rty : G cz iec  Krok K raków , „N r 
4 5 7 3 "
Kino p ro je k to r  16 m m , z d źw ięk iem , w 
dobryu. s ta n ia  i sa k so fo n  te n o r  B : b e r  , 
ku p ię . O fe rty : J o n ie c  K ra k ., K raków . 
„N r. 4 b 0 4 "
Kupnjem k ilim y , d y w an y  p e rs k ie ,  ży­
w ie c k i” . P łac im y  g o tó w k ą . S k lep  d y w a­
nów . K raków , P o se lsk a  18. 4 8 5 6
Farcelanę s to ło w ą . 11 koi l iy s z ta lo w y , 
o raz  k ilim , k u p lę  n a ty c h m ia s t .  Z p-o jze- 
n la :  G ou iet K rak ., K raków , „N r. 4 8 7 8 “  
Ubrani* le tn ie ,  kup ę. Z gl.: G oniec K rak ., 
K raków , „N r. 4 8 9 3 "
Kupuję i s p rz e d a je  w sz e lk ie  p rzy b o ry  
fo to g ra fic zn e  Sklep , K ra k a o , K r "  
r v 's k a  5 . 4 9 5 4
M a te r ia !  do  w yrobu g r-eb ieiw  g a ia i lt  i 
InoT) z a k o p ię  w k a ż d e j i lo ś c i.  Ł ask aw e  
zg ło sz e n ia  k ie ro w a ć : Dem  W ysyłkow y
G a la n te r ii ,  W a -sz a w a , C h e c im sk a  3 3  (

Sprzedał
Zegarmistrz-' b i le '  C 't iw i lk o '* * '" ,  K ra ­
ków . F lo ria ń sk a  3- S p re„d aż  kupno , 
z le c e n ia . 3885
Cboltwkerską pn o ra m łtu n ą  m ało  uży­
w a n ą , sp rz e d a m  K raków , św. W aw rzyń­
ca  3 16. 4 9 7 6
F irm a  S t. Cbwllkowskl e a t l a d  żeg ar-  
m  trzow śL l pod A rk ad am i. K raków  K ra­
k o w sk a  1, p o le c a :  b iż u te r ję ,  w / r o b } s r e ­
b rn e  i rć Inę p ra k ty c z n e  u p o m in k i, o raz  
w y k o n u je  w s z c lk l i  n a p rą w y  zeg ark ó w . 
Pianino p e ln o p a n c e m e , znan :J m art 
c z a rn e , p ięk n y  to n  —  sp rz e d a m  K o 
ków . J ) z e ta  2 2 , m. 3 3 . 497 5
Masztnę szew sk ą  ta c  irkę, g w a .a n to -  
w a n r  sm ze lam. K raków . Szlak 3* 
o ficy n y . 4 6 2 4
Maszynę, do sz y c ia , p ó lp ie rśc le n io w ą , 
sp rzed am . K ra k ó i P ęd z ich ó w  I 5 '5 .  
Poduszki z p ie rz ; pr: K raków , św.
M arka 19 ró g  F lo r ja ó s k itJ .  Sklep. 
Modtloary c z a rn y  p>aszcz d am sk i, z im o­
w y, p rzy b ra n y  g a to  fu tre m  p e r s ł i to  do 
s p rz e d a n ia . K raków , P lac  D om inik ó- 
sk i 4 . S k lep  K om isow y. 4 6 8 7
S p rzeaam  z e g a r  lasn y . tko . m a te ra c ,  
s tó ł ,  s z a fk ę  a z e g a r .  K raków , s t a r o ­
w iś ln a  5 2 /3 . 4 6 9 2
Pattłdn w alł-rkow y, 2 -sp ręży n o w y , p ty iy , 
o k a z y jn ie  sp rz e d a  „ R r k o n  ' K aków , 
P oselsA a 19. 473 7
P u lt*  z im ow e n a  w a ta llu te ,  s ta n  b . d o ­
ln y . sp rz e d a m  o k a z y jn i* . K raków ; F lo ­
r ia ń s k a  3 , m. 7 . ( ro n t .  4 7 3 9
Sypialnia ja s n a ,  n o w o c z e sn a , s ia tk i  m e­
ta lo w e , k a z y jn .f  s p n e d a u .  Zgf z e u ’r :  
K raków , B o tan iczn a  4  W iaóonF -ść u  Jc  
Zoicy. 4 7 4 3
Czamy p a p ie r , p r z y b i-y  zk o ln e , p o le ­
c a  l irm a  L ac .- ter , K raków . R ynek 8 e 
f r r s k l  8 . 4 7 6 2
F o a ta r lo ra  o s rro w io sc g o . c z y sto j rasy . —
sp rz e d a m . K raków , S zp ita ln a  3 0 /2 2 .
.-I-Jad lo rte p ia n ó w . 4 8 7 3
Aparaty m ie rn ic z i te o d o li ty  m c ’x l
1935, 2 t p a r a ty  n -w e la c y jn e  z lupam i 
pow  y k sz a ją c em i. b p rec y z y jn e , te s ta -  

l y w t r i i ,  o k a z y jn ie  s p rz e d a m . W iado­
m o ść : K raków  K a p u cy ń sk a  7 , m . !
S zkic h is to ry c z n y  ro w ojn  lu d zk o śc i —  
w 3 oużycb im ach , s p r i - d a tn .  Zglosz ; 
G ou!e c  K a k .,  K raków , „N r. 5 0 1 4 " .
W  tk a  P rz” o d a  I lu s tro w an a  dzie ło  
n au k o w e  w 4  to m ach  —  do s p rz e d a n ia , 
o m aw ia  św ia t  ro ś l in , zw e r a ą t  i ludzi. 
Zp’o sz .:  G oniec K rak ., K r a k O  „N t 
5 0 1 5 " .
Wozak, d la  d z re c k a . g lrtm k  , p ie rw sz o ­
rzę d n y  sp rz e d a m . K rak ó w , św . S eba- 
s t .a n d  32 , m . 3 . 5 0 5 3
Miednico, ro n o le , m isk i e m a il  . p ie c  że- 
,a; ny „D au erb  s n d t"  k o m p le tn y  z  ru -  
i a m i, 2  M Dmy g .4 n :ań sk 'e  2 X iJ /i  m . 
s p rz e d a :  K ran ó w  K "iyw a 1 3 /1 1 , 1 p .,
. i g a o k n . 5 ° 6 4
Singera now y m odel szy b k o  s z y ją c ą , 
ro ta r  s in ą  tu  s z ew sk ą , z ro llu sem  
sp rz e d a m  ta n io :  K raków , ttl Zi i j -  
sk ie g o  2 3 1 4 ,  II. p. 5 0 7 9
k a p c *  o ry g -n a ln e , z a k o p ia ń sk ie  z p ra w ­
da w ego su k n a  g t ra la k ie g o ,  sp rz e d a m . 
K rak ó w -P o d g ó rze, L’m an o w sk !e g o  - t ' i .  
M aszyna do p isa n ia ,  b iu ro : a , m ark i 
, Undf w .o d “ , i dobrym  s ta n ie ,  oka  
z y )n 'e  do s p rz e d a n ia . Z g l« sz .: G oniec 
K -ak ., K rak ó w , ,,N r. 5 1 0 8 " .
Dwa n b ra n la  w dobrym  s ti  n ie . do  sp rze- 
d"u!< ś re d n ia  f ig u ra . K raków , P ilsud- 
s lc e g o  4  n Jo z o rt . 5157
M aszyna „ S in g e r "  d a m sk a  k r  - ia : lo te l-  
lóżko  na  2  o so b y : p ła sz c z  m ęsk i ciem - 
u -  u a  a n fa U n -e . S p r z d a m :  K ra k jw  
T. K tśc iu sz k i  35 m. 18. 5 162
Łóżko, ja s io n o w e  z s ia tk ą ,  s p rz e d a m : 
K r-k ó w . T. K ośc iu szk i 35  —  S to la rn ia  
F a sz e j  d a m sk i, cz a rn y , W d t . j  n sz  4y 
p rz e jś c io w i  n a  ś rtd n iO  w b. dobrym  
s a n :e . o k a z y jn ie  sp rzed am  K raków , 
Die a 9 3 /1 . B 64
W ia ln ię  (m łynek  -*o cz y sz c z e n ia  zboża), 
k E '» t, m to c a ra ię  'ru i ty w a to r ,  sp rzed am  
t a -  o i  Kr aków . B c.. C h ro b reg ' 18/2. 
B krazy. dyw any il mę antyk> m eb le  
po ci ii  Sp red a  k upno  o cen a  
S a .o n  J l  arów  dz ie l s r t u '  A n tyk '
R ak ó w  S tta iin m  18 ta l  140 8 3  * 1 'i8 t  
D yw any, o b razy  sp rz e d a ż  tn p n n  o ce  
n a  wipKuw P lo rja ń s k *  6  H 4 9 R
F lyty  m uzyka  lek k o  i „w a ż n a  duzy 
wybór -  sp rz e d a m  K rak ó w  S ta ro w iś ln a  
34 m 20 Od 1 5 - 1 8 - t e j  l 3347k
K artk i w ie lo b a rw n e , g łów ki d z ie c ięc e  
w idok; k w ia ty  i lun w w i e l k i  w y­
p o r u  n o le c a  D w orski K raków  ir' 
G io d zk a  J 5  37 90k
S alon  Sztnr-1 P b ry n e "  K rrk ó w  S aw  
k o w sk a  6 sp tz e d a ż  — k opno  o b razó w  
racźb  a r t .  u o rc e la n y  jy w a n ó w  w schód  
a u ty k ó w  3792k
Ps< m iodu w ilczu ry  (n w c z a rk  n iem i cc 
k ie  a lz a c k ie )  w^ id uc  r a so w e , rodo  do- 
we oiaZ  m nę, s p rz e d a  H odow la. KrakOw. 
W ad o w ick a  3 9  4 0 2 5 k
M l,..sk i*  m as :y n y  m a to t i  lu rb -n j za  
m ien ie  c z e rp a k i,  ś ru b )  s ia tk i  w sze lk ie  
p rzy b o r m ły ń sk ie  Z ak ład  S adow y 
M l.a  K raków  M azow iecka <5 'e le  
tó „  102 44 '2 9
F o rtep ian y , p am n~  p o lec a  n i t t a -  e |  
S w ą te l :  K raków  S ta ro w iś ln a  12 >764
b* y -  | do szy cia  p ę k n ą  kr |  sp rze  
dam  za 17 ta n io  K raków  D’ng *  41 
m 9 ,w  p o d w o ren ) 2710

F o r t:p ln n y ,  p ia n in a  i w sz e lk ie  m stru  
m en ty  m t a p o le c i  n a jta n ie :  K w 'a t 
kow sk i, K raków  S z p ita ln a  20  22  
W alony, raz  w sz e lk ie  a rty k m y  ś lu b n e  
K ra k ó ; S ta ro w iś ln a  37 U p ican ie  i  
tonów  na  m ie jsc a . 1648
G raazk a  59  Koutla p o lec a  o k a z y tm e  
l is a  s re b rn e g o  p e le ry n k ę  z ru d eg o  lisa  
s e a ls k ln c w e  fu tro , fu tr a  sp o rto w a  Ko 
m is. K raków  G rodzka  59  420
M as yny m ły ń sk ie  i r o ln ic z e  u r z ą d z e n i  
m lynó„ o r r  m o to ry  d la  ce ló w  m ły.l 
sk ieb  t r o ln lc ż ic b  p o lec a  F a b ry k a  Ma 
szyn M ly ó sk lc t M olito r K raków  św 
W aw rzyn :a 26  le i  131 -1 8  2836
M o to t i :  D iesel ro p n y  15 KM benzynow e 
15 7  I 2  KM e le k try c z n e ;  5 3  i 40 KM 
a g re g a ty  o św ie tle n i we ‘pom pc »e do 
s ta r c z ;  S W a tlo m c to r"  K raków  ul św 
Ja ia  13 2966
P ły ty  p a te lo n o w e . tan e c z n e  p rz e d a ie  
k u p u le  z am ien ia  K rak ó w  W ielopo le  
10 BE WU. 3001
M aszynę kr ( tą  S in g e ra  m ało  u ży w an ą  
ta n io  s" ze d am  K raków  K ie leck a  30 
p rze c z n ic a  M o g ilsk ie j dzw onek  d ozorcy  
r i y t y l i l  N a jn o w sze  u a g ra i iia  p o lsk ie  - 
n .em le c k ie , o k a z y jn ie  kop isz  od godz 
14— .9 - t e j  w n ie d z ie lę  od  10— 13 - te j ,  
K raków  ul S ia sz ic a  10 m 2  3087
P a te fo n y  n u rk o w e  w a lizk o w e  w b a rd zo  
d o h rym  s ta n ie  ora:: p ly ly  p a te lo n o w e  
p o lsk ie  i n iem leck  e o k a z y jn ie  kup isz  od  
godz. 14 18-cj. w n ied z ie lę  d  10— 13 | 
KrakOw n i S a s z lę a  10 m  2  3 088
. m a  J n b ll„ .sk o -z e g a rm is trz o w sk a  j  
G a jew sk i K raków  I S t a r o w a n a  26 
p r '  ca  b iż u te r ję ,  ró żu e  ;  ak ty c z n e  - y  
r  rby s re b ra e  o ra z  p rzy jm u je  re p e ra c je  
z e g ark ó w  3317
M aszyny 1 p rzy b o ry  b iu ro w e  S p rzed aż  — 
Kupno. J g e l tu r a  H and low a G otębiow ski- 
R a fó lsk l KrakOw św  M arka  27  Tel 
2 2 6 -4 5 . 3 339
S y p ia ln ię , s z a tę  k o m b in o w an ą  t r (  Jdzlf i 
uą , sp rz e d a  Mi gazyn M ebli K rak ó ' KJ 
pet t ik ; S. 3340
Obruzy tz c u to w ic z a . B ran d ta  C hełm oń­
sk ie g o . F a ła t" ,  K o ssaków , M alczew sk ie  
go . M icbalow sk  egu S ta n is ła w sk ie g o  
W od o w sk ieg o . W y czó łk o w sk ieg o  W 
s p ia ó s k ie g o , o r a .  ;a r  s z a lk o w y  re p f  
tie ro w y  i k ilim  — sp rz e d a m  K rakó  „- 
P o d g ó rze  W ęg ie rak a  t0 '1 3  3347
K ilim y, dyw any , c h o d n ik  n a rz t  lino- 
leum , f ira n k i, k ap y , p o śc ie l, b ie lizn a  — 
n a jta n ie j  w C r "  r o k o d i i s i t "  K tak ń w . 
Grc Jzk a  9  . 3373
O kazja . C ieple  n a  szn tk t. p a ra  ty lk o  2 
p o lec a  H aU ki. K rak ó w  S n k ie n n ic e  355 6  
. .J o fu n k o n  A dap ter >u s z a lir  p ięk n ie  
z b n d rw a n y  z p ły ta m i o ra z  p a ’ fon 
e le k try c z n a  w p ię k n e j s z j f ie ,  sp rzed am  
O g ląd ać: K raków . K rak o w sk a  33 25.
I. p „  o f ic  . „ 5 5 9
Ł ó żeczk a  d z ie c ięc e , ła d n e , b ia ło  l a k ie ro ­
w a n e  sp  „ d a je  w y tw ó rn ia  K raków  ul 
C z a r iu c  z js k a  43  3 376
Ł uzaczko  d z ie c ię c :  sp rzed am  ta n io  Krc- 
ków , M ogilska  31 3. 3 6 1 5
S k lep  K rakó„ D ługa 32  s p rz e d a je  u b ra  
u ia . p łasz c z e  b ie lizn ę , obuw ie 
P toc kaf& w y p rze n o śn y  sp rzed am  
K ;^k ó w , S ta ro w iś ln a  37  4. 367 6
S zy b k a  sn rz e d a m  a rty k u ły  g o sp o d a rc z e  - 
te  b u iczu e  w K om isie n a  K ra k o w sk ie j 30. 
K rak ó w  -  S k lęp  używ anych  że iazu y ch  
rzeczy  T eodor M acanek  3700
F o rU p ia n y , p ian  n s  -  m rz e d a ż , kopno 
z a d a n a  Ski .J  F o r .e p  an ó w  H elen) Smo 
ż a rsk ie j K raków , S ła w k o w sk i 4 
P a ta lo n  e le k try c z n y  z m ie n ia ją cy  d z ie s ięć  
p ły t. o ra z p o jed y n czy , o k a z y jn ie  sp rz e  
dam . K raków . F lo r ja ó s k a  15 m  4 — 
go d z in a  d o w o ln a  3 888
M aszyny do p isa n ia  U czenia , k a sy  kon 
t ro ln e , „ g n io tiw a le . ro lk i k u p o n o w e  — 
sp rzed aż , k opno  Jn lju sz  H ecncr Kra 
ków  lim a n o w s k ie g o  52  le ie io o  i4 t  18  
. . .  H , e le k try c z n y  m ark o w y . o k a z y jn ie  
sp rzeo d m  K raków . K rak o w sk a  5, m ’  
S p rzad am  w uzek  d z ie c 'ę c y  p a te fo n  w a ­
lizk o w y , s z a fę  k u ch en n ą , pi k taz  en- 
kow y K raków  D ie tla  58 m 14 
S ie n n ik i, w o rk i, m a k a ty , tk a n .o y  kol. 
p łó tn o  k r a i . ie c k ie ,  te k . to rb y  g o sp o d a r­
cze, z a m ia ta c z e , sz cz o tk i, o 12 g a la n te ­
r ię  p o lec a  M W o jtaazew sk i. K aków  
G rodzka  27  4 2 0 4
M oblo n ow oczesne  n ży w an e , w ybór p o ­
le c a  H a,a  M eblow e. K rak ó w  ni 
G rodzka 59 . 4 2 1 0
S p rz ed a je m y  ta n io  u ży w an e  o b ran i 
p a szc z e , b ie ttzu ę  p o śc ie lo w ą , k o ce  f i­
r a n k i ,  a ilim y  o ra z  u i ie  lao o e  rzeczy . 
K raków , św  K rzyża 7  S k lep  4 2 1 3  
F o r ta p la r  k ró  k i B ó se n d o rte r . sp rz e d a  
Krak iw. S ta ro w iś ln a  V2. m 22 
P ian in o  S o m m e rte ld a  k rzyżow o p anc  
n e  p ięk n e  sp rz e d a  K rą .ó w  S ta ro w iś l 
ua 12. m 2 2 . 4 3 5 3
A n ty czn a  s y p ia ln ia , o d d z ie ln e  a n ty c z n e  
m e e , o ra z  2  p ięk n e  dyw any  p e rc k ie  
„ B e ln d ż y s ta n "  — do sp rz ę t an ta  Kra 
ków Ł obzow ska  47 m  I O g ląd ać  ud 
godz 3. 438 9
S zafy a d a ln ie , 2 p ęk o e  k o m p le tn e  sa  
tony , u rz ą d z e n ie  k o c n e n n e  o rcz  Inne m e 
b le n a ty c h m ia s t  s p rz e a jm  K raków . Łob 
zo w sk a  47 . m 1. .O g ląd ać  od godz 3 
S p rzad am  s la t l  m d te .a c e . łó żk a  szafy  

- r zan  s a lo n ik  k red e n sy , o b raz y  — 
K u k ó w  K raL n w ik a  *5  k le m eb li' 
K apc* d z ie c ięc e  i d a m sk ie  od  Nr 34 
z a k o p ia ń sk ie  1 ę k u ie  1 s o lid n ie  w y k o n a  
ne sp rzed am  K rak ó w  S k a w iń sk a  10. 
m 7  4466
G io d zk a  3 9 , K n i s  s p rz e d a  t a n io ' fu tra  
d a m sk ie  i m ęsk ie , l is a  s re b rn e g o  n itra 
n ie  p łaszcz , »e e ry n l ę z ru d eg o  s re b r  
nago  sa . b łam y  w y d rę  K rak ó w  G rodz­
k a  59 4 468
Do sp rz e d a n ia  jed n a  w . >: s to ło w a , o raz  
j e d n a  d z ie r ię tn a  do 100 kg. K raków  
G iudzka  5 0  K i le k tn ra .  4485
W  ki w M i  n b ra ó . fn te r  d a m sk ic h , m ę­
sk ie !  p łasz c z y  z im ow ych, j e - i o n - l ,  to to  
a p a ra tó w , k ry sz ta łó w  k , l i~ ó w  b ie lizn y  
d a m s k ie ’ (k o m p le tó w ), m ęsk ie j pość e- 
lo w e j. f ira n e k  Ceny n iew y so k ie  — p o ­
le c a  " o m is , K rak ó w  Ado,! H itle r -P la tz  
12 w p o d w o ren  4504
S z . ić  p o d u szek  w tó s ie n n y d  — sp ’ zeda 
H a .a  M eblow a. K raków  J ro d z k a  59 
Ł ó żk r u 'h o n  u w 2  s ia tk i ,  m a te ra c e  — 
sp rz e d a  H ala  M eblow a K raków  G rodz­
ka  5 9  4 5 0 9
P a ta to n  e le k try c z n y  zm ień a jący  sam o  
czy n n ie  ,2  p ły t a r r a r d "  o raz  b r  zmie 
n ia c z a  o k a z y jn ie  b ta n io  sp rz e d a  Ra- 
d io fo n  K raków  T o m asza  21 4 512
A d ap to r m ag n e ty czn y  ..G a r ra rd "  o raz  
P '  e n c jo m e try  sp rz e d a  o k azy jn  e Ra 
d io fo n , K raków  św  T om asza  2 )  4513
M aszyna d~ p isa n ia ,  w  d a t  y a  s ta n ie  
o k a z y jn ie  do sp rz e d a n ia . K ra io w  F e­
l ic ja n e k  21 m 7. 4585
S zafa  cz te ro d rz w io w a  2  ló Ak a  m o siężn e.
6  p o d u szek  o m  k - .d e n s  p o k o lo w y  
sp rzed am  K raków  K rak o w sk a  e m 
P a ta fo n  e le k try c z n y  .G a rra rd "  o raz  ply 
ty  1 g ly  ok u zy j lie sp rzed am  „ E lek tro - 
tec b n .k a  . K raków  Pt. Dornią kańsk i 2 
P a ta fo n  zm ie n ia c z  p ly , w p ię k n e j  s z a ­
fie  o r z e c t  w ra z  z o ty ia m i, do s p rz e d a ­
n ia  K raków . „ E le k tr  t e c h n ik a "  PI. D o­
r n o  k a ń sk i l  459 0
S zczo tk i, m io tły  z a m ia ta c z e  w s z e t l  ego [ 
ro d z s jn . n a j t a t / e j  C e n tra la  szczo tek  j  1 
P e t a  K 'a k ó w  S ta ru w  ś ln a  10. 459 2
EU k tra lu z  (o d k n r acz  i. s p rz ę t  a f ry z je t .  
K raków  P cd g ó rze , Jó z e f iń sk a  9 . 4 3 9 3  1

O k a z j a ! ! !
Zgłaszając się obe­
cnie ochotniczo do 
pracy w Rzeszy Nie- 
.nieckiei masz pra­
wo w y b r a ć  firmę: 
w okręqu tdańsk- 
Prasy Wschodnie.
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(Grodzka) L. 60.

K  §  ■  A  f  K  I
K upu je  -  pfaci n a jle p s z e  ceny  
A N T Y K W A R J A  ■ „ 5  D A M"

K raków , S z p ita ln ą  i.

7 e n i*  sp rzed am y  o b ra n ia  p łaszcze , sn - 
k ie n k ' p o rc e la n ę  k ry sz ta ły  b ie li, nę 
to re b k i te*zi d y w an y  o b razy  ło t r a ,  
l i ty  Kom f: K. ków  Gi łd zk a  59 
’s ą  o w c z a tk a  b ia łe g o  d o b e r„ ,, 'n a  (w tl- 
- o ra  o w czar n i e m ), w e ls c b te ^ ie rk :  1  

ro d o w o d em  s c o t- te f i  e ra .  p in c z e tk 1 m ło ­
de . d o g  m iody lam n lczek  c z a rn y  0 1  
luuc. w yso k o  ra so w e  o k a z y . S| rze u a : 
to d o w la  K raków . W a a o w i.s a  3 9  (Ho­

do w la  u m -eszczo n a  jes l k o lo  p rz y s ta n ­
ku tra m w  Nr. 3  w B orku ) '6 1 4
Ubranlo, o ra z  p łaszcz  m ęsk i tk a z y jr  e 
z a ra z  sp rz e d a m  KrakOw. K a tw a ry jsk a  
ć m 5. 4 6 2 3
Maazyuę S in g e ra  k ry ia  m ało  n ś iw a -  
ną , sp rz e d a m  n a ty c h m ia s t  ta m o  .Kra­
kOw. S ta ąz lc a  14 p rz e c z n ic a  Sz,akuą 
M.szyny, k ry ti. S inger : lab  z p u d e t-
k le ir .  tań sz ą . o k a z ; jn ;e ta n io  sprz>  ‘am . 
K raków  K rak o w sk a  39  7 3 . I p . ofią 
F u t ia  s e a lsk in u w ą  w o ln e , z p ie rw sz o ­
rzęd n y ch  sk ó i . >  t z o ld a " ,  o ra z  p e rs k ie  
i m ęsk ie , o k a z y jn ie  sp rzed am  K ra k ó i  
ś ” K rz y ii  16 4 . p a rte r  4V19
Lisa, ru d eg o  k o łn ie rz  sk a n k i.  m aty , 
u b ra n ie  tz a rn e  1 beżow e, u b ra n k u  u a  
10 l a t  p łaszcz  d a m sk i, b rąz o w y , p ła sz c z  
m ęsk i, lo p ie la ty  sp rz e d a m . K raków  
L ubicz 2G/4- 4 7 2 7
p a ta fo n  w alizkow y, o r a z  p ły ty  ta n e iz n e .  
o k a z y jn ie  z a ra z  s p r z c a m  K rak „ar, 

K a lw a ry isk a  6 5 4 7 2 0
F o rto p la n  . .R e s h s e "  p e in n .p a n c c rn y , 
k rzyżow y a n g ie ls k a  m eiL  ,,k a , sta : 
d u .i  on: „y . ta n io  s p rz e d a  K raków  Ja ­
g ie l lo ń sk a  10/6 . 4 7 6 3
S in g e ra , m aszy n ę  k ry tą  1.  - a j l e p s z i a i  
s ta n ie , sp rz e d a m  K raków  T a rio w sk a  3 '4 ,  
p rz e c z n ls a  Z w ierzyn ieck ie*  4766
P ia n in a , m ark i w .„ d e ó sk ie j a n g  e ls k a  
m e c t  m ik a . p nn> to n . o ra :  a te ,o n
e le k try c z n y  z r to ś n  k iem  sp rz e a a m  W a  
d o m o ść : K raków -O lsza. O rk an a  22 .
D ziwisz 4 7 7 4
Płyty O d: ny p o lsk ie  n i jm ie c k ie  w 
dużym  w y M tz f  opem w R  o p e re tk i  we, 
ta n e c z n e  Indow e. K ró lew n a  S u i tż k a ,  
w ykon :bór D ana -  F o c e  -  P of a w  
Ski -  K iep u ra  -  Gigi: L ęszczeu k o  —
S zczep ań sk i k u p isz  o k a z y jn ie  la m o  co ­
d z ie n n ie  guuz D— 1 9 -te j  m o d z e la
9  3G— 12 K ak ó w  M o g ilsk a  8  6  tl  p- 
Maazyna, k r a w e c k a .  3 IK  15. o k a z y jn ie  
do  s " z e d a i  i  K raków , R a b u  M eise l­
s a  1 m  2 II. p  4 8 5 2
Maszyna, w a l i z k i ’ n o w o c te sn a , ok 1- 
zy jn ie  di n a b y c ia . K raków . K ro w rd ' 
s k a  5 5  m  4. 4 8 6 4
F u tr t  n ę s k ie .  sp ó d  m a tp y , k o łn ie rz  wy­
d ra  < az  l u tn  d a m sk ie . p« , k e. s p rz e ­
d am  K raków  K ro w o d ersk a  5 5 /4 . 4 8 6 5
U bronli. c e m ó e  k o rz y s tn ie  sp rz e d a m . 
K ;a k 'w  św  A any 5 (n d o z o - y). 4 ib 4  
OzIoCięca w ag a  z c ię ż a rk a m i o k a z r jn ia  
do sp rz e d a n ia . K raków , K ro w o d ersk a  
55 m. 4  4 8 6 6
U brań  o c iem n e , o ra z  ożucb  p o d r n y , 
o k a z y jn ie  s p rz e d jm  K raków . K a rm e lic k a  
35  fG a la n te r ja ) .  4 8 9 5
r w i t o r r i t r r  o s tro w lo se g o , m ło d e g o , 
sp rz e d a m  K raków . A u g u s tia ń sk a  10 2 , 
g id zm a 2— 7 4 9 2 0
F u tia .  m ęsk ie , p e rs k ie ,  s e a ls k iu o w e , 
o ra z  b r e i ts i .w a n z o w e ,  do  sp rz e d a n ia  
K raków , ni D tnga 27 14. o f ic y n a .
Pal lor e le k t ,  j c z n y .  m ark o w y , p ie rw ­
szo rzęd n y  s p rz e d a m . K raków , lim is 2 3 , 
S klęp  , ani n im i. 4 9 8 0
S p rzo d am  p a lto  n o w e  n a  w y so k ieg o  
p a n a  K rak  Iw Z c lo n a  2 8  4. 5 0 6 2
M aszyna . .S in g e ra " ,  k ry ta  do  s p rz e d a ­
n ia  'R ków  O bopó lna  16 . 5 0 0 5
W ó z e k - r -— sp rz  d am  K rak ó w , t ■ - k i .  
3. m t i ,  5 0 0 7
H arfean  P o lsk i — N ie ą ie c a le g o  —  
s p * «  *m b a rd z o  p ięk n y  e g z em p la rz  
Z g lo sz .: G oniec KraJt . K raków , „N r. 
5 0 1 2 "
Futro k a -a k u to w e  p ięk n e , fn tro  m  k ie , 
p o p iel Ite 1 b rą z .,  sp ó d  n n tr ie ty .  p ta s -c *  

ą r» ą a to w y  o k a z y jn ie  sp rz e d a  
K raków  K ocbanow sk iegc  2 2  505 4
Sp zadam p a lto  m ęsk ie , a p a r a t  do 
e le k try z a c ji ,  b a ra n ic ę , sp ó d n ic ę . K ,a -  
ków . Diet a 95  7  5050
W ózak u z ie c ięc y  tu k a ., n a  ło ży sk a c h  
k u lk o w » cb , s o ic j r k i .  k ap k i p ięk n e , po ­
szew ki ozd o b n e  do w o zao w  d z ie c ięc y c h , 
sp rz e d a m : K rak ó w . K tcyw a 13 11 . U. p „  
n a  g a n k a  5 0 6 3
Futro, p ięk n e , k ry le ,  d a m sk ie  s e a l-  
s k -n e w - .P e tzo td jr m o d n e, w o ln e , 
s p rzed am  K raków  M ich ało w sk ieg u  2  7 . 
Sprze. im ta n :  t a t r o  m ęsk ie , w ierzch
c z e to *  pó , tch ó rz e  ko tw .erz  w yc a. 
K raków  Zybi k iew ic z a  11 15 . i l ic y n y . 
Futra b re itse b w a n z , m o d n e, z c a l d l 
sk ó r.  lu źn e . *utro s c a ls k in o w ..  m o d n e, 
b lam  piżn—k pei ry n k ę  z . s .  ru d eg o , 
w ydi a a  to tu .e r z  sp rz e d a m  K rakow - 
P pdgórze N ad w -ś lań sk a  6  510:2
Sprzedam k u c h e n n y  p ie r  a "  e ls k i  u tec  
szam o to w y  p o k o jo w y . W ia d o m o ść ’ Mi­
eli u r a K rak ó w . S tra : om 6 , i. [ 
Sprzadam ta m o  fo rte p  a w d o brym  
s ta n  e K rak ó w . H e tm a ń sk a  5 5 
P ę k n i  t ą t r o  m ęsk ie  do  sp t ze d an ia  K oł­
n ie rz  w y d ra  spód  n u tr ie  » p o szy c ie  c le - 
m re  K raków  :.w S e b a s tja n a  . 3  m 9. 
Fllatallstyczn* b iu ro  K o le k c ja "  I r a j  
kó w  B ra c k a  4 . t. j , 'e t  118 '3 .
s p r z e d . je  w sze lk ie  zn a cz k ll i zb io ry . — 
U zu p ełn ia  m an k o lis t  387 5
1 . .  s reb rn y  p ięk n y  d o  s p rz e d a n ia  Kra 
k ó i  T e jn n a  4 m 2 
O dkurzacz  e le k t ry c z i#  sp rzed am  K ra­
k ów  P o d g ó rsk a  l i m  3 3P 00
“ U tracę , o to m a n ę , 'ó ż k o  o o 'o w e  c-^e  

a F ra k ó w  F in r ja ó s k a  26  w chód *0 'w . 
M ark a  R k lea 'a n ic e r s k l .  3 9 n 6
III O 3 9 1 3
K apce u k o p ią  isk e  n , 3 8  s p iz e d -n t.  
K r a k ń r ,  P a n lió sk a  2  15  3 9 2 3

Wydawnictwo „Oonleo Krakowski** Kraków Wielonolo 1. — Telefon 208-11


